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f sz st w k·ej d kta ur Czang-Kai-Szeka 
Kwant.en, l{iasham i Jangczou - zdobyte. 
Ofensywa na zagłębie węglowe w Tangszanie 

Na froncie północnym oddziały chińskiej 
armii ludowej zbliżają się do Pekinu. 

LONDYN PAP. - Wojska Czang-Kai-Sze 
ka ewakuowały w niedzielę Tangszan, poło­
żony w odległości 100 km. na północny 
wschód od Tientsinu. W okręgu Tangszan 

znajduje się największa w Chinach kopalnia 
węgla i rudy. Jak przypuszczają, wojska ku­
omintangowskie rzucone zostały w kierun­
ku Pekinu, gdzie sytuacja, jak podaje Reu­
ter, jest nad wyraz groźna dla Czang-Kai­
Szeka. W samym Pekinie, jak wynika z o­
statnich doniesień, wzrasta panika, spot~go· 
wana zwłaszcza faktem ewakuowania stacji 
kołe,iowej Nakou, oddalont>J od Pekinu o 40 
km., na. linii wiodącej do Siuyuan. 

LONDYN PAP. - Oddziały chińskiej ar­
mii ludowej pnerwały ostatn:ą linię obrony 
Czi:.ng-K:>i-Szeka w pobliżu Peng-Pu, prze· 
cinają linię kolejową z Tslnpu I zajmująr, 
dwa rbiasta l\:wantien I Kłasham, oddalone 
o 72 i 80 km. od Peng-Pu. \V ten sposób o· 
statnia przesllkoda na drodze do Nankinu zo 
stała. przezwycii;żona. 

Wojska ludowe wclarły się do miasta Jang· 
rzou, położcnego na północnym brzegu Janir· 
Tse-Klang na przeciwko Czlngtlang, stolicy 
prowincji Yang-Su. 

Zamknięcie trzeciej sesji ONZ 
W kójkącie Kiangsu - Anhwei - Honan 

otoc:mne armie kuom;ntangowskie zaprze· 
stały stawiania oporu. Sytuacja drugiej i trzy 
nastej armii Czang-Kai-Szeka, otoczonej na 
północny zachód od Suhsien, jest krytyczna. 

Weterani rewolucji 1905 r. 

PARYŻ PAP. - W niedzielę w godzinach 
wieczornych zakończyła się trzecia sesja Zgro 
madzenia Generalnego ONZ, trwająca blisko 
3 m:esiące. 

Przemówienie końcowe wygłosił sekretarz 

generalny ONZ Trygve Lie, który w krótkich 
słowach podziękował dr. Evattowi za prze­
wodniczenie obradom Zp,romadzenia General 
nego oraz rządowi francuskiemu za udziele­
nie gościny Organizacji Narodów Zjednocz. 

Ang osasi zagarni ją 

Nr. 341 (1286) 

Po podpisaniu rozejmu 
Jerozolimie 

Muhtar Faradis, dowódca wojsk arabskich 
w Jerozolimie, po podpisaniu rozejmu udzie­

la wywiadu prz~dstawicielom prasy. 

olonie włoskie 
Czc~q Kongres Ziednoczeniowy 

WARSZAWA PAP. - Około 200-tu wetera 
nów rewolucji 1905 r. zebrało się 12 bm. w 
sali konferencyjnej Warszawskiego Komitetu 
PPR w celu uczczenia Kongresu Zjednocze­
nia obu partii robotniczych. Referat obrazu­
jący drogę walk i potyczek, klęsk i zwy­
cięstw jaką proletariat polski przeszedł do 
dnia swego triumfu - jedności ruchu robot­
niczego w Polsce, wygłosił sekrefarz Związ­
ku Weteranów tow. Zieliński-Barwinek. 

Bezprawny podział obszarów kolonialnych - dokonany przez USA i W. Brytanię 
MOSKWA (PAP) - Nawiązując do ma- tyckiego. Przy decydowaniu o losie tych ko• 

newrów brytyjsko-amerykańskich, które do- lonii obaj partnerzy biorą pod uwagę cele 
prowadziły do skreślenia z porządku dzien- strategiczne swych agresywnych planów, skie 
nego sesji ONZ sprawy b. kolonii włoskich, rowanych przeciwko ZSRR i państwom de­
dziennik „Izw•estia" stwierdza, że między mokracji ludowej. Podczas rozmów brytyj­
Wielką Brytanią a Stanami Zjednoczonymi sko-amerykańsk:,!ch dokonano podziału by· 
istnieje tajny układ, przewidujący samowol· łych kolonii włoskich. Wielka Brytania otrzy 
ne rozwiązania kwestii b. kolonii włosk;ch, mać ma Cyrenaikę zwiększoną kosztem obsza 
chociaż w myśl traktatu pokojowego z Wło- rów w~chodnlch Trypolitanii. Ma to być rze 
chami .o losie tych kolonii powinny zadecy-1 komo rekompensatą za utracone pozycje w 
dować cztery wielkie mocarstwa, a w razie Egipcie i Palestynie. „Izwiestia" stwierdzają, 
niemożności osiągnięcia porozumienia, - po- iż zmowa brytyjsko-amerykańska wywołała 
winna to uczynić ONZ. niezadowolenie rządu francuskiego, który 

„Izwiestia" wskazują, że umowa brytyjsko-i czuje się pokrzywdzony, że Francja została 
amerykańska w sprawie kolonii włoskich pominięta przy dokommiu podziału kolonii 
związana jest z montowaniem bloku atlan- włoskich. Również rząd włoski wszczął hałas, 

icaragua przeciw Costarice 
Dolary mącą pokój w Ameryce Ladńskiej 

Jeden z najstarszych weteranów tow. Ta­
deusz Radwański z dumą przypomniał chlu· 
bne dzieje SDKPiL oraz KPP. Mówca pod· 
kreślił szczery patriotyzm rewolucjonistów 
polskich, Ich gorącą miłość do narodu, do 
mas ludowych, których wolność i niezawi· 
słość była tm droższa ponad życie. Rewolu· 
cjoniści polscy uważali walkę przeciwko ro­
dzimej burżuazji za odcinek światowego fron 
tu walki proletariatu przeciwko kapitalizmo­
wi. Członkowie SDKPiL i później KPP oraz 
szczerzy lewicowcy w szeregach PPS walczy NOWY JORK PAP. -W związ~u z najaz-
li pod sztandarami internacjonalizmu. dem na Costarikę silnych oddziałów zbroj-

ron Guardia, po zajęciu miasta granicznego 
La Cruz, posuwają się na południe w kierun· 
ku miasta Liberia, oddalonego o 150 km. od 
stolicy kraju - San Jose. 

W t r i h r i l . . nycb z terytorium Nikaragui, w całym kr:\ 
re ~ ez~n uc w~ il rezo UCJę - hst do K~n ju ogłoszony :został stan wyjątkow,c. Prezy-

g s 1ednoczen10.wego, w którym wyrazili I dent Figueres objął naczelne dowództwo nad 
swą głęboką radośc z powodu połączenia się armi 
partii robotniczych. Specjalni dełe~aci Związ ą. 
ku Weteranów złożą rezolucję Prezydium Oddziały napastników, na których czele 
Kongresu. stoi podobno b. prezydent Costariki, Calde-
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Poseł Costariki w USA - Esquevil oskar­
żył rząd Nikaragui o udzielanie pomocy na· 
jeźdźcom podkreślając, że nigdy nie mogliby 
oni wystawić tak dużej armii I dobrze zorga­
nizowanej o własnych siłach. Poseł Esouev1l 
oświadczył, że zwróci się do pozostałych 
pań~tw amerykańskich z żądaniem udzielenia 
pomocy Costarice. jako krajowi napadnięte· 
mu, zgodnie z warunkami zawartego niedaw 
no paktu o obronie półkuli zachodniej. 

żądając zwrotu swych byłych kolonii 1 obie­
cując wzamian za to Wielkiej Brytanii i Sta­
nom Zjednoczonym bazy wojskowe na tych 
terenach. Szef włoskiego sztabu generalnego 
generał Marras, bawiący obecnie w Stanach 
Zjednoczonych ma prowadzić rozmowy w tej 
sprawie. 

„Oto są przyczyny - konkludują „Izwies­
tia" dla których Wielka Brytania i Stany Zje 
dnoczone starały się za wszelką cenę nie do­
puścić do omówienia na obecnej sesji ONZ 
sprawy byłych kolonii włoskich„. 

Rumunia domaga się 
odwołania dwóch dyploma· 

tów brytyjskich 
BUKARESZT PAP. - Rząd rumuński za­

żądał odwołania pierwszego sekretarza am­
basady brytyjskiej w Bukareszcie Robertso­
n:? i attache handlowego Watsona, którzy, jak 
wyszło na jaw w toku niedawno zakończone 
go procesu, utrzymywali ścisły kontakt z ITU 
pą spiskującą przeciwko republice rumuń­
skiej. 

Dziennik czeski 
o Odrze i N vsie 

PRAGA PAP. - Nawiązując do pobytu w 
Czechosłowacji polskiej delegacji wojskowej 
z Marszałkiem Żymierskim na czele dziennik 
„Obrana Lidu" zamieszcza artykuł, w któ­
rym podkreśla, iż granice polskie na Odrze I 
Nysie są Jednocześnie granicami Republiki 
Czechosłowackiej. 

.... 
:

.=! Do Czytelników ___ .. !.= 

Dokonuje sie historyczne dzieło z.iednoczenia klasy robotniczej. Łqczq się obydwie partie 
robotnicze: PPR i PPS. Powstaje Polska Zjednoczona Partia Robotnicza - jed11 olita mark-

: sistowslurleninow:ska partia polskiego proletariatu, : 

.... :-

!: Łqł _czą sdię kcypisma 
1
obyKdwu. parptii. [Również i na terenie lodzi clokonuje się połączenie ·.§·····'~ 

Pr ci w osk wie 
zespo ow re a jnyc11 „ uriera opu amego" i „Głosu Robotniczego''. W dtiiu 16 grudnia 

br. ukaże się pierwszy numer polączotiej gazety - „Głos Robotniczy" organu łódzkiego 
§ i Wojewódzkiego Komitetów Polskiej Zjedtioczonej Partii Robotniczej. § 

Oddając nowe, połączone pismo w ręce Czyteltiików, wierzymy, :i;.e pokłlldanego w nas 
zaufania i nadziei nie zawiedziemy. 

Pragniemy, aby pismo nasze było organem najszer$:ych mas robotników, chłopów i ifl. 
teligencji pracującej, aby lamy jego były jak najszerzej wykorzyst.ane przez W as, nasi 
Czyteltiicy. 

Postarcmy się spełnić wskazanie Lenina i uczynić z naszej gazety nie tylko kolektywnego 
agitatora, ale i kolektywnego organizatora. 

W pracy i walce jaka czeka kla.~ę robotniczq na drodze budownictwa nowej, lepszej, 
socjalistycznej Polski - chcemy być razem z Wami w jedtiym szeregu. Wasze troski - będą 
naszymi troslcami, Wasze zwycięstwa - będq naszymi zwycięstwami. 

Stać będziemy na straży ititeresów klasy robo111iczej i nuu pracujących, strzec będziemy 
czysto.ści :zasad marksizmu-Jetiinizmu, zasad solidarno.fr · między,iarodowej i jedności szeregów 
Polskiej Zjedtioczonej Partii Robottiiczej. 

Wszystkich Czytelników i Prenumeratorów „Kuriem Popularnego" i „Głosu" wzywamy 

do dalszego c:zytania, prenumerowania i rozpowszechtiiatiia naszego pisma. Zapewaiamy 
naszych Czytelników, :że dołożymy wszelkich starań, aby nnu·e pi~mo itifnnnowalo Wa.~ 

w porę i r:zetefoie o wszystkich wydarzeniach w kraju i zagranicą. Przez wla.<ciwe, mark..•i· 

stowskie naświetlenie wydarzeń, przez wskazyv:anie trudno.ki i miq{{nięć, przez przekazy. 
mmie aoświadczeń, starać się będziemy ,i1Jk tiajslwtecztiiej sluż)ć sprawir: pnlsl.·iego robotni/.· 

chłopa i inteligenta - budującego Socjalizm. 
REDAKCJA. 
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na cześć czechosłowackiej delegacji rządowe; 
MOSKWA (PAP). 11 bm. ambl'tsador 

Republiki Czechosłowackiej w ZSRR Ła· 

stoviczka wydał przyjęcie na cześć bawią· 
cej w Moskwie czechosłowackiej delega­
cji rządowej. 

Na przyjęciu obecni byli m . in. premier 
Republiki Czechosłowackiej Zapotockv, 
minister spraw zagranicznych Clementis, 
minister final"sów Doli>nskv oraz mini­
ster przemvsłu KlimPnt. 

. Ze ~tron:y radzie.cki:j ~ przyjęciu wzię­
li u~ział w1ceprem1er 1 mmister spraw za­
granicznych ZSRR Mołotow, ministrowie 
- Besczew, Zotow, Kaftanow, Smirnow, 
Czesnokow, marszałkowie - Koniew, Go­
worow, Mereckow, przewodniczący WC 
SPS Kuzniecow i inni. 
Wśród gości znajdowali się równie~ 

członkowie korpusu dyplomatycznego oru 
korespon~enci zagraniczni, akredytowani 
w Moskwie. 

KOMUNIKAT 
Dziś, t. j. dnia 13-go grudnia minktualnie 0 godzinie 15. na nłacu 

'"d Dworcem r<'„ „ „~-···· lJ odhedzie się 

WIELKI WIEC POZEGNALNY DELEGATOW 
Piutii Rohotnic;ivch z m. Lodzi i Województwa na Kongres ZJ"edn~-a-•„ 
w:v w W11rszawie. ..,....,w..,. 

~zywarny organ~z~cje obu . P:irtii R~hotnicz:vch. organizac.ie Zwiazków· 
Zrt 'o~~w~ eh, .młodz1e-o;re. lrnb1ece, zaf('gi fabryczne. robotric~ i robotników 
h rlnosc nractuąca Lodzi, do mas:>wego wzięcia udziału w wiecu. ' 

l\o~1ite! f,~dzl<i P?lsl<iej Partii Robotnicze.i 
Wo,Jewodzlo Komitet Polskie.i Pal'tii Socjalistycznej 
Komit.et Wu.iewódzki Polskiej Partii Robotni~eJ. „ 
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Zamach na pr~wa I Franc ii 
Jacques Duclos potępia projekty inflacyjne Queuille'a i ul gło'ć względem 

PARYŻ (PAP). Francuskie zgromadze­
nie narodowe uchwaliło 341 głosami prze­
ciwko 231 rządowy projekt ustawy prze­
widujący głosowanie nad budżetem nie 
jak dotychczas według poszczególnych po 
zycji, lecz nad globalnymi sumami kredy­
tów poszczególnych ministerstw. 
Przewodniczący parlamentarnej grupy 

komunistycznej Jacques Duclos wystąpił z 
surową krytyką projektu rządowego i pod 
kreślił m. in„ że: 

1) Projekt ogranicza zasadnicze upraw­
nienia parlamentu w dziedzinie kontroli 
wydatków państwa. 

2) Nowe podatki projektowane pnez 
rząd obciążają przede wszystkim masy 
pracujące. 

3) Wzrost podatków pociągnie za sobą 
nieuniknioną zwyżkę cen, otwierając dro­
gę do dalszej Inflacji. 

amerykańskich gie dzic:rzy 
6) Polityka finansowa rządu Queuille 

jest callrnwide uzależniona od Stanów 
Zjednoczonych. 
PARYŻ (PAP). Projekt budżetu rządu 

Queuille będzie rozpatrzony we wtorek 
przyszłego tygodnia przez komisję finan­
sową zgromadzenia narodowego i przej­
dzie następnie pod obrady zgromadzenia. 

Hi ler cp1acał prasę an1erykańską 
Wielkie koncerny Hearsta, Hovarda i ~t!ac Cormicka­

otrzym y·wały w czasie wojny instrukcje z Berlina 
NOWY JORK (PAP). Znany publicysta gandy i centrali kontrwywiadu - pisze 

ameryka1'i.slti Johannes Steel opublikował Steel - dowodzą niezbicie, że kampania 
artykuł, w którym wskazuie na ścisłą prowadzona podczas wojny przez c2ęść 
łączność, jrika istnfała i istnieje między pra~ amerykańskiej, a zwłaszcza przez 
reał;cyjną prasą w USA a faszyzmem nie- gazety Hearsta, Scripps-Hovarda i Mac 
mieckim. Cormika, kierowała się instrukcjami nie-

Setki ton dcki.lmentów, wydobytych z mieckiego sztabu generalnego, przekazy-
archiwów niemieckiego ministerstwa wanymi za pośrednictwem jego agentów 
spraw zagranicznych, ministerstwa propa- w USA. 

Vlois ta M~rko . a ~ akują be pr erwy 
4) Rząd Queuille'a zrzuca na barki pra­

cujących koszty ostatniej wojny i koszty 
awanturniczej polityki imperialistów 
amerykańskich. Wyrzeczenie się odszko­
dowań niemieckich i wzrost wydatków na PARYŻ (PAP). A.!;cncja Elefteri Ellada 
wojsko są logicznym następstwem planu donosi, że na froncie Vitsi jednoski dru­
MarshalJa. Już w tej chwili wydatki woj- giej dywizji armii demokratycznei zaata­
skowe rządu francuskiegh przekraczają kowały miejscowośoi Sytaria i Anon'. mo. 
sumy, otrzymane z tytułu t. zw. „pomocy W Macedonii środkowej oddziały armii 
amerykańskiej". demokratycznej, działające na półwyspie 

RZYM (PAP). Jak donosi radio Wolnej 
Grecji, w mieście Lamia rozstrzelano 12 
patriotów greckich, którzy zostali skaza­
ni na śmierć przez ateński sąd doraźny. 
W okolicy Seres rozstrzelano 5 patriotów 
za rzekome udzielanie pomocy powstań­
com. 
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Głodowe racje żywnościowe w Bizonlt 
BERLIN (PAP) - Zamierzone zmniejsze­

nie racji żywnościowych a przede wszystkim 
chleba w Bizoni1 wywołało obawę, że rów· 
n.ież i w zachodnich sektorach Berlina może 
na~tąpić podobne ograniczenie przydziałów 
żywności. W kołach angielskich przewiduj!\. 
iż zmniejszenie przydziałów chleba w Ber· 
linie zachodnim może okazać się konleczn@ 
w stopn'u jeszcze większym niż nastąpllo w 
Niemczech zachodnich. 

BBRLIN (PAP) - Rząd północnej Nadrenii 
- Wesfalii wystosował do brytyjskich władz 
wojskowych memoriał wskaz.ując na w_ielkfe 
zwiększenie kosztów okupacyJnych w teJ pro­
wincj< które wyniosły 1.566 mil!orr6w m~rek 
w roku ubiegłym w stosunku do 342 milio­
nów marek w roku 1945. Memoriał wymie­
nia znaczn~ ilości rozmaitych artykułów prze 
mysłowych, mebli, odzieży, obuwia, i.tp. któ­
re zostały przez prowincję Nadrenii - West­
falii wysłane wagonami do AnglU, 

w liczbie tych przedmiotów znalazło się 
m. in. 131 tysięcy dywanów, 90 tysięcy foteli, 
54 tysiące SY,pialni oraz 3 i pół milioria bu­
telek wina reńskiego. 

W kilku wierszach 
(-) Jak wynika z danych oficjalnych, w 

chwili obecnej w Belgii zarejestrowanych je~ 
200 tys. bezrobotnych. W porównaniu z listo: 
padem b. r. oznacza to wzrost liczby bezro­
botnych o 12 procent. 

* • • 
(-) W Bombaju trwa już czwarty dzieli 

strajk hinduskich robotników portowych. W 
demokratycznych kołach akcja robotników 
portowych uważa.na jest za protest przeciwko 
repre1;1,jom policyjnym I pr.:eśladowanlu orp 
n!zacjl pol!tępowych w Indiach. 5) Pr~jek~ rządowy umożliwia ukrycie Halcikidis, wkroczyły do miasteczka Or­

rzeczyw1ste1 wy~okości .kredytów wojsko- milia oraz zajęły wsie Prowlaka i Agios 
wych przez um1eszczeme szeregu sum w I Nikolas. Artyleria przeciwlotnicza armil 
g~obalnych sumach budżetów innych mi- demokratycznej zestrzeliła dwa samoloty f.. s o ry Truman 
msterstw. nieprzyjacielskie. Wallace nawołuie do gruntownej zmiany amerykań ... 

skiej polityki zagranicznej 
rotest rzqdu koreańs iego w ONZ NOWY JORK (PAP). Przemawiając na! Wallace stwierdził, fo polityka dotych-

MOSKW A(P AP) - Z Pentan donoszą, iż . . wydziale prawa uniwersytetu w Yale, czasowa nie przyniosła Stanom Zjednoczo 
10 bm. minister spraw zagranicznych Kore- !ą!r:::a!~~\ bc~yu<!:~:~ j;~~e::;:f8~1; Wzfiwodniczący \artii Pos~ę~o'f~j ;Ienry nym wielkich sukcesów. W Chinach z-ała­
ańsk!ej Republ!ki Ludowo-Demokratycznej uznają takiej uchwały, będą kontynuować ad. ac.e pabno~1e dw!phowie z .a SI~ n za mała się ona całkowicie. Mimo olbrzymiej 
Pak-Hen-En przesłał na ręce sekretarza ge- walkę 0 niezwłoczne wycofanie wszystkich po Jęciem ezposre me rozmow m1~ 'ZY • • • 
neralnego ONZ Trygve Lie depeszę, w której wojsk obcych z Korei 0 zjednoczenie całego I Stanami Zjednoczonymi a Związkiem Ra- pomocy amerykańskleJ, Czang-Kai- Szek 
w imieniu rządu koreańskiego wyra.ził pro- ~raju i stworzenie jed_nolitego, n\epodleg~~go ~zi~c~im cele~ poko.:o'".'.ego 1~r~gul,?~!lnia nie zdoła się oprzeć naporowi chińskich 
test przeciwko decyzji komisji politycznej 1 demokratycznego panstwa koreanskiego . 1stmeJących między mm1 rozb1eznosc1. wojsk ludowych. W Europie zachodniej, 
zgromadzenia generalnego niedopuszczenia ·• · --- ------- - -
delegacji koreańskiej republiki ludowo-demo- D d • Jzb~e Gmi•.n jakkolwiek nie jest to tak bardzo widocz-
kratyczneJ do udziału w debatach nad kwe- Uel "". 0 zegaczv W' _::; ne, Stany Zjednoczone przegrywają bit„ 
stią koreańską. Ił"' ';I 

Podkreślając, że decyzja komisji politycz- LONDYN (PAP) - Omawiając o!tatnią zwracają się z nadzieją w stronę Stanów Zje wę o Niemcy, 
nej świadczy o rażącym zignorowaniu słusz- dyskusję nad polityką zagraniczną rządu bry dncczonych oczekując, że stamtąd na<!ejdt1e Podkreślając, fe gospodarka narodowa 
nych żądań woli narodu koreańskiego, depe- tyjskiego w Izbie Gmin, dziennik „Daily Wor pomoc dla uratowania chwiejącego się kapl- USA opiera się obecnie na „dwóch szczu­
sza ministra Pak-Hen-Ena stwierdza: „rząd ker" stwierdza, że debaty toczyły się pod zna tallzmu państw zachod.nio-europejskkh. Be-
koreeński ocenia tę decyzję jako dalszą pró- klem podżegania do wojny. Głównymi uczes- vin i Cht•rchill l'<':r.ą na to, że uwarcie tzw. dłach" - programie zbrojeń i programie 
bę pewnych państw rozpatrywania kwestii łnlkami debaty byli Bevin i Churchill, którzy „paktu atlantyckiego" copomuże im w reali- pomocy zagranicy - Wallace \vezwał Sta 
koreańskiej na sesji Zgromadzenia bez udzia- należą <lo minionej epoki i potrafią myśleć zacji ich agre!'ywnych planów. Jednakże - ny ZJ'edncczone do odrzucenia obu t.Ych 
lu prawdziwych przedstawicieli narodu ko- łylko kategoriami organizowania mlędzyna- !lisze w zakończeniu„D::.ily Worker" - pod-
reańskiego. Rząd koreański uważa za n.ieod- rodowych bloków kapitalistycznych, sldero- Ż!'g::.czom woje1:m:rrn z Churchillem i Bevi- szczudeł i stanięcia na własnych nogach, 
zowne oświadczyć, że w wypadku powzięcia I wanych przeciwko krajom demokratycznym, nem na czole nie uda !'ię niii;tly zrea1izować do skoncentrowania całego wysiłku w kie 
na sesji Zgromadzenia Generalnego uchwały Bevin I Churchill - pisze „Daily \Vorker" swych planów z tf'j prostej przyc7-yny, że 

arbarzyńskie represje rządu OueuiHe'a 
w stosunku do górników francuskich 

P ARYZ (PAP) - W ramach akcji repre­
syjnej przeciwko górnikom, sąd w St. Etienne 
skazał 8 górników na karę aresztu od 2 do 6 
miesięcy. Wyrokiem sądu w Chalons -
sur Saone 8 górników z Moteau zostało ska­
zanych na kary do 4-ch miesięcy aresztu 
i 10 tysięcy !ranków grzywny. 

Pomimo zakończenia strajku górników, stan 
wyjątkowy na terenie zagłębi węglowych 
trwa, a zebrania i wiece robotnicze są zaka­
zane. Deputowana komunistyczna deoarta­
mentu Loary Denise Bastide postanowiła zltJ 

tyć w tej sprfłłVie interpelacje w Zgromadze­
niu Narodowym. 

W St. Savourn!n odbył się pogrzeb 2 ofiar 
katastrofy w kopalni Cadolive. W pogrzebie 
wzięło udział kilka tysięcy osób, dając tym 
wyraz swej woli, aby została wznowiona 
kontrola delegatów górniczych w zakresie 
be:mieczeń.stwa pr?cy. 

Zbiórka pienii;dzy na rzecz rodzin i dzieci 
górników przekroczyła 335 milionów fran­
ków. 

W Marsylii został aresztowany sekretarz 
związku zawodowego miJrynarzy - Serano. 
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D łeko od M 
Filimonow odpowiadał z widoczną nie-

chęcią. 
- Gdzie i kiedy ukończyliście instytut? 
- W 1930 r. M.I.I.T. 
- Prosto z instytutu przybyliście na Da-

leki Wschód. 
- Tak. Pracowałem przy budowie dróg 

w charakterze inżyniera"-mechanika. 
- Skąd rodem? 
- Z Donieckiego basenu. - Filimonow 

uśmiechnął się: - Wszystkie te dane znaj­
dują się w ankietach wydziału personal­
nego. 

- Czy odpowiedzi te sprawiają wam 
przykrość? - żywo zapytał Wasyli Ma­
ksimowicz. - Narazie zadawałem wam 
pytania wstępne, które nie są obraźli'Ne 
ani w formie, ani w treści. Dalej zaś, 
chciałbym wam zadać kilka obralliwych 
pytań. Chciałbym o czymś umówić się z 
wami już na początku. Sidorenko powtó­
rzył mi waszą prośbę, ale ja nie mam za­
miaru odpuścić was na zachód. Czy bę­
dziemy kontynuować rozmowę? 

Filimonow wzruszył ramionami. Bat­
manow rzucił szybkie spojrzenie na Kow­
szowa - ten siedział J?Ochylony nad sto­
łem. 

- Słyszałem, że powiedzieliście: moja 
posada nazywa się „inż:tnier transportu". 

I 

Czy wy macie inny punkt widzenia na tę 
pracę? Proszę mi odpowiedzieć na moje 
niedelikatne pytanie: co robiliście na bu­
dowie od początku wojny? 

Batmanow miał sposób prowadzenia roz 
mowy nie odrywając uwl?żnego spojrzenia 
od rozmówcy. Nie posiadał ~durnego 
zwyczaju wielu n:iczelników roz~awiania 
z ludźmi w sposóh roztargniony, szuka.iąc 
czegoś w papierach 

- Trudno jest odpowiedzi~ć na wasze 
pytanie -. odpowiedział Filimonow. -
Trzeba powiedzieć dwa słowa, albo też mó 
wić bardzo wiele. 

- To już wasza sprawa. Odpowiacl.aj­
cie jak wam jest wvw1rlnie1 Nie będę skry 
wał, że wolę, abyście odpowiadali cbszer­
nie. 

Filimonow milczał, potem zaś wypowie­
dział się szczerze i szorstko, bez wykrę­
tów l bez żadnvcb nrób usprawiedliwiania 
się. Naczelnik słudiał uważnie. podparłszy 
głowę ręką. Na stole dwa razy zadzwo­
nił telefon, naczelnik nie podniósł słu­
chawki. 

Batmanow mało siedział przy biurku. 
Najczęściej chodził po gabinecie albo przy­
:--i2d"ł s;~ ~ 17i~~ " h o·l01. \Vin.ocmie og-rom 
ne biurko z ciężkim marmurowym kała­
marzem, który wyobrażał i:rrunP."lwów nil 

olbrzymia wii-k1;1zość ludów na świede prag- runku rozwoju produkcji pqkojowej, któ-
nie pckoju i będzie broniła pokoju. ra jedynie jest diwignlą. postępu. 

HAGA (P.AP). Holenderskie dzienniki 
postępowe omawiaj'.iC sytuację w Indone­
zji, podkreślają, że stos'.mki holendersko­
indonezyjskie bardw się zaostrzyły ostat­
nio. Nie jest wykluczone rozpoczęcie po~ 
nownyc~ agresY'vnych kroków przez woj 
ska holenderskie przeciwko republice in­
donezyjskiej. 

Dziennilt „de Vaarheid" stwierdza, że 

skałach - przeszkadzało mu. Podniósł się 
z fotela i przesiadł się bliżej Załkind'i i 
Kowszowa. 

- Wyciągnę z waszych słów wnioski, 
dobrze? - zapytał Wlłsyli Maksymowicz 
Filimonowa, i pó krótkie; pauzie, powie­
dział lekko zmieniając głos: 

- Nie jestem zadowolony z.e swcjej pra­
cy na budowie. W czasie wojny, człowiek 
pragnie pracować więcej i lepiej . Ale ja 
nie wiem, czy warto zajmować się naszą 
budową? Tu od pierw,zych dni wojny, 
czekali na rozkaz o konserwa(!ji jej cze­
kałem i ja. Istnieję tu tvlk:J w myśl pra­
wa inercji, razem ie wszystkimi. Moje nie 
właściwe postępowanie, płynie z niewła­
ściwego postępowania całego kolektyv,•u . 
Prosiłem uczciwie, aby mnie puścili. n:i 
frcnt i proszę o to teraz. 1'o wszystko'.' 

- Przypuśćmy, że wszystk0 - zg0dz.il 
si.~ Filim,...nnw Zb 1 ::i.dł, gdyż rnzm0wa zde­
nenvowała go. - Jeśli sądziłem o czymś 
nieprawidłowo. to jednakże nie jest dla 
mnie jasne, gdzie zaczyna się moja po­
myłka i gdzie się kończy? 

- Pomogę wam znaleźć początek i ko­
niec błędu - obiecał Batmahow. Ale nie 
'>łowami. Prowadzić rozmów na tematy 
oderwane więcej nie bę~emy. 

- Czy chcecie mnie zostawić na budo­
wie, czy tak mam was rozumieć? - po­
wiedział Filimonow. - Co mam obecni~ 
robić? 

Naczelnik podniósł się, :filimonow wstał 
także. Wasvli Maksvmowicz nrzesnacero-

amerykańskie koła finansowe ingerują co 
raz bardziej w stosunki holende~ko- indQ 
nezyjskie. Dziennik zaznacza, te rząd ho­
lenderski informuje kapitalistów amery· 
kańskich o sytuacji w Indonezji, ale nie 
zdaje sprawy ze !wych posunięć parlame11 
towi holenderskiemu. Monopoliści amery· 
kańscy rozszerzają coraz bardziej !Wą pe.. 
netrację we wszystkich koloniach holen„ 
derskich. 

wał się do okna i spowrotem. Ziei°"" 
chodniczek tłumił jego kroki. 

- Proponuję coś-niecoś zmienić w sa­
mej strukturze zaru,du, a w szc:z:eg61noścl 
zaś - zorganizować nowy l!lpecjalny wy­
dział: automobilowo - mechaniczny. Jak 
zapatrujecie się na to? 

- Decyzja bezwzględnie słuszna - od­
razu zgodził się Filimonow. 

Batmanow i Załkind spojrzeli na siebie. 
- Mówili mi, że wy przez pewien czas 

nalegaliście na utworzenie takiego od­
działu. 

- Nalegałem. Rurociągu nie morna zbu 
dawać, zanim się nie przebije w tajdze 
drogi i nie zorganizuje transportu. Zanim 
się przystępuje do spawania rur, na1eży 
je przed tym rozwieźć wzdłuż całej tra­
sy. Posiadamy dużo aut, ale pozost.ają one 
bez dozoru. Jedyny inżynier transportu 
mógł wykonać tylko prac~ statystyczną i 
rachunkową. Nie udało mi się dowieść 
kierownictwu najprymitywniejszych rze­
czy. 

- Dlnoze~o? - zainteresował się Zał-
kind. -

Filimonow speszył się: 
- Moja propozycja została przyjęta, Ja· 

ko próba stworzenia d1a siebie specjalnegd 
działu i . placówki awansu. Naczell\ik bu­
dowy powiedział: 

- Podwyższę wam pensję nie powięk­
szając personelu, po co bez sensu pło0ii6 
nowe oddziałyr 

d. c. n, 

• 
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P o n ad 290 miliardów zł. na inwestycje w 1949 r. 
To I owo 

.Oferta z Himalajów 
Oo miało miejsce pa.rt mieaifC7 temu, ,... 

wiedzmy, w Koninie? 
W Koninie miało miejllCłl otwarcie moltll. 
Oo sit wydarzyło niedawno we Wrocławiuf Dalsze wielkie postępy w dziedzinie uprzemysłowienia kraju i rozwoiu rolnictwa we Wrocławiu wyda.rzyło sit otwarcie mom. 

NA ZJEŻDZIE kierowników oddziałów J dowy, tym bardZ:ei jest on w stanie ograni., nE" i że w rezul~1>cie tego żyć będzi·~mv wów Co stanowiło gwóM! sezonu, we!my np. 11-
Ba.nku Gospodarstwa Krajowego, który odbył czyć i wyprzeć elementy kapitalistyczne, czas lepiej niż obecnie. mą, w Szczecinie. 
się kilka dni temu w Warszawie, tow. Ję- tym mniej mają one możliwości przechwyty ALE 290 l\llLIARDÓW oznaczają jeszcze W Szczecinie gwó!d.! sezonu Bta.nowilo otwu-
drychowski podał w swoim referacie nastę- wania dochodu z uspołecznionego sektora I jedną ważną rz~z: oznaczają one rozw6; i cie mostu. 
pujące cyfry: w 19~6 roku !'~ństwowy Pl.an dla Siebie i tym więcej pozostaje go w obrę wzrost naszei wię:d międzynarodowej ze Otwarcie mostu nastąpiło 11onl\dto jeszcze w 
Inwestycyjny wynoslł 58,8 miliarda. zł. w ro- bie uspołeczniónei gospodarki. Od rozwoju światem. Znajduje w n;ch wyraz nasza przy szeregu miejscowościach, których naZWf ni• 
ku 194'1 - plan ten WZ!rÓS>ł do }2'1,G miliarda tych właśnie procesów zależy stop'.eń, w ja jaźń ze Związkiem Radzieckim i krajami de pamiętam - w terminach, można. t>Owiedziec!, 
zł., w bieżącym roku 1948 - powiększony 

1 
kim rząd ludowy jest w stanie przeprawa- mokracji Ludowej_ Bez t.e; w'.ęzi, bez tej po- dość regularnych, najrzadziej c't> miesiąc. Jeśli 

on zoiitał do sumy 221 m1\iardów, a na rok dzić politykę sprawiedliwego podziału do- mocy byłby w ogóle nie do pomyślenia cały wspominam o tym, to, uchowaj Boże, nie dla-
1949 proiekt planu inwestycyjnego przewi- , chodu narodowego wśród ludzi pracy. dotychoz.asowy rozmach nasżej polityki inwe- tego, abym miał coś przeciw mostom 11roszt 
duje z samych tyliko środków państwowych l JESLI w 1948 roku kla'sa robotnicza żyje stycyjne j. Wystarczy nadmieni ć , że na mocy bardzo, niech się wznoszą, niech łączą brzegi, 
ponad 290 miliardów zł., rnie licząc poza-1 Iep:ej, niż w 1947, a w 1947 żyliśmy lepie} zawartej w roku bieżącym umowy ze Zwią- przejdziem Wisłę, przejdziem W&rtf sucq no­
planowanych kredytów i inwestycji państwa, I niż rok czy dwa lata wstecz - to wytłu- k :em Radzieckim, Polska otrzyma na dogod gą)„. Szkopy ich tyle poniszczyli i powysa.­
które w ciągu roku mogą być włączone do maczenia tego zjawiska należy szukać w o- nych warunkach naibardziej nowoczesne u- dzali, że i tak i tak nie mamy ich dosyć, Bu. 
planu oraz nie licząc sum, które wydadzą na wyeh bezustannie z roku na rok wzrastaią. rządzenia przemysłowe na 450 milionów do- dujmy je więc, mosty budujmy.„ 
inwestycje - spóJdzieJ.czość i samorząd z cych S'11Illach inwestycyjnych. laTów. Należy równi eż podkreślić doniosłą Chodzi właśnie, akurat w związku 1 tym, o 
własnych środków finansowych. Dzięki słusznej polityce naszej partii i przy rolę, którą Czechosłowacj a odgrywa w na- coś bttrdzo dla na~zych mostów pochlebnego. 

Zarówno bezustanny i szybki wzrost in- pomocy prac:ic milionów, rząd lokował te su szych planach inwestycyjny-eh. Sl:awa ich przekroczyła znacznie granict na.-
westycjd jak też suma :WO mdl'iardów 21ł., l my w odbudowę. rozbudowę t przebudowę W TEN SPOSÓB, dzięki słusznej naszej szego kraju, ba, całej Europy - doszła nieomal 
na rok '1949 są tak imponujące w swojej I naszej gospodark1• W ten sposób roz~rzał wewnętrznej i zagranicznej polityce posu- do nieba. 
wymowie, za.;,ierają w sobie taki potęmy on .se~tor gos~d~rki planowej, zw'.ęks:z.ał ~ei ~a.my się naprzód,~o socja~izmu. Posuwamy Dowodem tego pismo, jakie zostało nadesla-
rozmach twórczy że wymagają one specjał- st·<'Jahstycz.ny cięzar gatunkowy w panstw1e, się wbrew trudnosc1om stawianym nam przez ne do warszawy z niebositżnego Tybetu. 
nej uwagi ' ograniczał elementy kapitalist-yczne i w n-„ia międzynarodowy imperializm i wbrew kł0- „CHCĘ USZCZJ.;śLIWIO SWOJ LUD _ 

0 czym ·mówią te cyfry? 0 dalszych wiei· rę teg~ p.owoU, ale systen:iatyczn!e pojnostł do~, które ~am rzuca pod nogi rodzimi;i re- pisze władca Tybetu, szanowny ob, Dalaj • Lt.­
kicb postępach w dziedtlnte uprzem słowie st<_>I?ę Z_YCIOWą ma~ praCUJ'.fCych. Suma. 290 akcJa. 290 mlllar~ów zł.. na inwestycJe w .ma _ MOSTEM u:.LAZNYM, SKONSTUO­
nia kraju 1 podnlesienia rolnictwa, 0 ~owych milla·rdow zł: na .mwestyCJe oznacza, ze w 1949 roku :- to Jeszcze Jeden nowy l wielki WANYM W POLSCE". 
fabrykach i domach mieszkalnych, któ~e !949 !~ku wszystkie ~e procesy g~podar~z.e krok naprzod na tej drodze. Zauważcie: Polskie Towarzystwo Eks1>0rtowo-
p0wstaną w miastach i osadach, o setk~ch i poh1J une zosta'lą Jeszcze bardzw1 nas1lo Jer7:y Na'Wll'Ot Importowe w Warszawie ma wszak na. •kła-
tysięcy robotników, których zapotrzebuje Ś . h p J k' d k d dzie rozmaity i nader bogaty asortyment toW&-
przemysł o nowych maszynach i urządze- • pic rz o s 1 o .zys anv o uprawy rów, a władca egzotycznej krainy, zawieszonej 
niach inwestycyjnych, które sprowadzimy z z I d t d e w Himalajach nie „winszuje' • B<>bie niczego in­
za~ranicy. o wzmocnien!u podstawy ~echnicz u awy 'llATY ar e '1A70 Zie nego, tylko polskiego mostu. Lud - zaznacza 
neJ dla dalszego rozwo1u ruchu wspołzawod VlY Y9' - chce uszczęśliwić.„ • 
nlctwa i dalszego wzrostu wydajn-0ści pracv, An h ~• k _ .... rukto .a 
0 bezustannym wzroście socfaiistycznego se. Żuławy stanowią jedną z najpiękniejszych szłym roku tam zbierzemy. Na Żuławach o, c w ... a naszym 0=• rom - „wou.· 
kłora w gospodarce państwa, 

0 
wzroście we- kart nasze go powojennego wysiłku odbudo- obsiano jesienią ponad 22 ty!, ha a więc o niakom", robotnikom 1 majstrom budującym 

wn~tr~ym potęgi Polski i Jel znaczenra na wy i usuwania zniszczeń wojennych. Ta wiel ponad 140 proc. więce~ ni:!: w ubiegłym rokU. mosty. Choć 1 z tytułu swej pr&CJ dla kra.ju 
świecie i w ogólnym rezultacie tych prze- ka, niezwykle żyzna ziemia zalana była przez Pszenicą obsiano 14.5 tys. ha. żytem 13,8 tys, ma.ją rzymskie prawo z podniesioną głową cho­
m ian: 0 stałym podnąszeniu się dobro-bytu okupanta wodą. porosła chwastami i wiklL ha, rzepakiem 900 ha itd. Zasiewy rzepaku dzić, teraz należy im się 1 nos zadrzeć do g6-
klasy robotnt'czej l mas ludowych kraju. ną. Wyrywaliśmy ją z wody kawał po ka- ozimego w porównaniu z rokiem ubiegłym ry, albowiem: 

wale z na;większym wysiłkiem i ogromnym wzrosły o 280 proc„ a zasiewy jęczmienia „Przejdziem Wisłt, przejdztem Odrt, przej· 
DROGA do zamożności świata pracy w nakładem kosztów. Ten wysiłek daje ju7. ozimego nawet o 600 proc. W ciągu przysz.... <hiem Tybet''··• Et. 

państwie socjaUstycznym (ZSRR) i w pa.ń- dziś swe owoce w post.act doskonałych, n •es łego roku zostaną przygotowane do zagOS'po P. S. A co do otwarcta mostu w Koninie 
stwach idących ku socjalizmowi (Polska i łn- potykanych gdzie indziej plonów, jakie nie damwania ostatiiie kawały ziemi, wydarte] czy nawet Swędowie, ba.rdzo proszę, obywai. 
ne kraje demokracii ludowej). prowadzi przez dawno zebraliśmy, Jesienne s:ewy przepro- przez nas w0d7fo, żuławy staną się znowu le, 1 większym jeszcze szacunkiem ustosunko­
ciągłe pomnażanie dochodu narodowego i wadzone na żuławach objęły półtora razy śpi chrzem Polski. jej najżyźniejszą i najbar-1 wywać się. Nie byle jak się te mosty buduje t 
przez sprawiedliwy rozdział tego dochodu. większy teren. niż w roku ubiegłym, tylo-1 dz!ej cenną ziemią. stawia., kiedy sława ich sit szerzy a.i w dale-
Te dwa czynniki zamożności mas są od sie- krotnie większe też będą plony, jakie w przy kiej Azji, 
bie śc'.śle zależne. Kwestia sprawiedliwego 
r<>działu dochodu - to ni e jest kwestia do­
brej woli rządu. To jest kwestia jego siły 
gospodarczej. żeby rząd mógł sprawiedliwie 
dr~t:ć dochód narodowy wśród tych, którzy 
bez:pośrednio lub pośrednio go stwarzaią, 
wśród robotników, pracowników umysłowych 
chłopów pracujących i innych Ludzi pracy, 
po to sektor uspołeczniony naszej gospoda•rk! 
musi być tak silr.y, winien posiadać taką de 
cy(fojącą przewagę we wszystkich dziedzi­
nach gospodarki naszego państwa, żeby rząd 
mógł w jak najwięhzym stopniu być nie. 
zależny od elementów kapi'talistycznch w kra 
iu. To znaczy, żeby rząd mógł jak najmniej 
towarów kupować od nich na zapotrzebow~ 
nie ludności, żeby 'mógł coraz bardziej obejść 
si(f bez kh usług produkcyjnych: budowla­
nych, transportowych ezy famych, żeby dro. 
gą szeroko rozbudowanej sieci państwowy.eh 
i spółdzlekzych domów towarowych i skle­
pów. mógł w coraz wi~kszym stopniu wyeli­
minować elementy kapitalistyczne z pośred­
nictwa w handlu I td. i td. 

IM SŁABSzyM i węższym jest sektor U­
społecznionej gospodarki w państw·ie, tym 
więk!>lzą rolę gospodarczą odgrywają elmentv 
kapitalistyczne, tym większa te:!: część do­
chodu przecieka oo ich kieszeni z sektora 
WJpołecm.ionego i tym mnie! zo~taje do po­
działu dla ~wiata pracy, Tym niższy jest 
więc poziom życia klasy robotniczej_ 

I odwrotnie: im mocniejszy, szerszy I bar­
dziej rozbudowany jest sektor uspołecznionej 
gospodarki, na którym opiera się rząd lu-

150 LAT WYŻSZEJ SZKOŁY INŻYNIERÓW 
MORSKICH. 

W fych dmiiiaicb obchod1lli w Mook-w'iie t50~1e 
ciie &wego ~ia WyWI;a S.zilroba Inżyinii1erów 
Mot!'Skllich ~m. D?JierżyńoSUaioeqo, 7lałorotn.a w r. 
1798. Wśiród aiboS10['WleJilltów teij emlmly 7lllJal}du}e 
siię W'ie.Ju wybiitnych budo'W.nr.iezych ma.ry1n.aaik.i 
t!X"syjski~.P.i , m. i:n. Ponow. Am-0<90<w, Buboow 

Siły Kuomintangu w rozsypce 
Armia ludowa u wrót Nankinu 

Nankin, w grudniu. / Nankinu jest kwestią najbli:!:szych tygodnL 
Los Nankinu, stolicy kuomintangowskich Jest rzeczą znamienną, że o ile z Nankinu 

Chin, do której zaledwie przed trzema. laty wyjechali różni nieoficjalni, półoficjalni lub 
odbył triumfalny wjazd Czang-Kai-Szek, je8t nawet całkiem oficjalni doradcy wojskowi, 
już przesądzony. Nawet w kołach najwyższych gospodarczy i finansowi Czang-Kai·Szeka, to 
dostojników kuomintangowskich nie ukrywa większość przedstawicieli prywatnych firm za­
się, że po przegraniu bitwy o Suczou upadek granicznych pozostała· na miejscu. Jest w tym 

Przeąląd prosq radzieclldei 

„Grudzie!\ w Pradze'' 
Wszystkie gazety moSkiewskie zamieszcza- Warto przypomnieć, :!:e w tych dniach mija 

ją dziś wiadomość o przyjęciu, które urzą- plęć lat od chwiM zawarcia układu 0 przy­
dził min..is~er spraw zagirani<:znych ZSRR jaźni, wzajemne; pomocy i powojennej współ 
W. M. Mołotow r..a cześć delegacji rządowej pracy między ZSRR a Republiką CzechosłO­
Republiki Czechosłowacki e;. wacką. Układ ten podpisany w Moskwie w 

Na przyjęciu byli obecni kierovmicy dele dni u 12 gruJl!:lia 1943 roku był n.ajważniej_ 
gacH handlowych Mongolskiej Republiki Lu- szym etapem historycznym na drodze roz.­
dowej, RumunH, Norwegii, Finlandii. Włoch, woiu stosunków radziecko-czechosłowackich. 
Polski i Ludowo _ demokratycznej Republi- Scementowany krwią narodów Związku Ra­
ki Korei. dzieckiego l Czechosłowacji, walczących ra-

Gazety podkreślają, że przylęcte odbyło się mię pr~y ramieniu p;:-zec:iwko wspólnemu 
w ciepłej i przyja.zinej atmosferze wroqowi, układ ten załozył mocne podwaliny 

• ' powojennej współpracy obu krajów, 
• • W cil;rnu mlnmnych pi~u liat współpraca 

W artykule pt. „Grudzień w Pradze". zami e t a wzmacniała się z każdym dniem. Związek 
szczon.ym · na łamach „Literaturnej Gazety" R.adz'.ecki nie ograniczył się do wyzwolenia 
W. M'.edow pisze: Czechosłowacji od okupantów niemieckich. 

„Frzyjazd do Mo~kwy czechosłowackie! de Pomagał on usuwać następstwa zniszczeń wo 
legacji rządowej z premierem Zapotockim na iennych, utrwaiać potęgę przemysłową Repu 
czele odegra, według powszechnej opinii pa bliki Czechosł<>wackiei 

- jak mówłQ. tutaj - prost& kaJkula.cj• ku· 
piecka. ,rWolą. już teraz nawiąza6 1toeunld 
handlowe z Rządem Ludowym, niż dzieli6 na­
dal niepewny los Czang-Kai-Szeka. 

Ale zwycięstwa wojsk ludowych, które wy­
wołały panikę w otoczeniu Czang • Kai • Bz• 
ka, zostały przyjęte przez masy robotnicze 1 
drobnomieszczańskie z niebywałym 1>0dniece­
niem. Wzrastający głód w mieście doprowadza 
ludnoś6 do częstych wystąpie:6. przeciw bogat;rm 
spekulantom żywnościowym. Wysttpienia ie 
.z reguły zamieniaj'ł się w demonstracje anty· 
kuomintan13owskie. Na murach domów eoras 
częściej w1dzic6 można wypisane hasła , Cze­
kamy na wyzwolenie'', „Czerwona Armia ' na­
przód'', „Nie damy Czang • Kai • Bzekowi 
uciec''. # 

Sytuacja w obozie kuomintangowskim po­
garsza · się z dnia na dzie:6.. Wyrazem tego Sfł 
nie tylko wzrastające tarcia między Czang-Kai 
• Szekiem, a generałami sztabu kuomintang<>­
wakiego na tle rozdziału dostaw amerykań1-
kich, które obecnie przyehodzr~ nie ze Stanów 
Zjednoczonyeh, lecz z Japonii. Wyjazd madame 
Czang • Kai • Szek do Waszyngtonu jeszcze 
bardziej podniecił paniczne nastroje w obozie 
kuomintangowskim. WiadomoAci jakie dotarły 
do Nankinu o przyjęciu_ „madailie" w Stanach 
Zjednoczonych, nie wywołały zadowolenia :w 
tutejszych kołach rządowych. 

nującej w Pradze, ważną rolę w dziele utr- Umacniająca s: ę przyjaźń 1 współpraca 
walenia przyiaźni między Związkiem R.adzie między ZSRR i Czechosłowacją, pomyślne za 
cldm a Czechosłowacją, kończenie pi<:?rwszego w Czechosłowacji pla-

---------------------------..;;..;.;.. ________ nu gospodarczego i perspektywy planu pięclo 
Interpelacje ftO!iZ"C'- Cz11telnil4óu; letn:ego rodzą s.ilrną wiarę w triumf sprawy 

:MówiQ. tu o tajnym raporcie ambuadora 
chi:6.skiego w Waszyngtonie dr. Wellingtona 
Koo, który zawiadomił- Czang • Kai • Szeka, ie 
ameryka:fiska pomoc wojskowa będzie odtąd 
przekazywana kuomintangowskim dowódcom 
okręgów, głównie na południu Chin, aby 11two­
rzy6 fundament dla zorganizowania miejscowe 
go oporu w poszczególnych prowincjach przeciw 
rządowi ludowemu, Raport ten 'wiadc7:y o tym . 
że w sferach amerykańskich liczQ. się nie tylk~ 
z upadkiem Nankinu, 11.le też z bliskim opano­
waniem całych Chin przez Armię LudoWQ.. 

. ~ kJ Pokoju, postępu 1 przyjaźni między naroda-

p ra wa s epu rzeźniczego Nr 49 m~. Miedow pisze, że atmosfera optymizmu 
· Towarzyszu Redaktorze! odpowiedzi., że za 6 Zł nie maże żądać n icze i pewności lutra panuje w Czechosłowacji w 

Pragnę opif>ać na łamach · „GłC>S'U" stosunki, go lepszego, że on i tak dokłada do t ego ciągu tych przepięknych dni grudniowych„ 
mujące w sklepie rzeźniczym przy ul. Armii „interesu". :!:e będz:ic.my jeść ieszcze gor sze 

·zerwonej 13 (punkt rozdzielczy Nr 49), który mięso ! palce lizać itd. 
row adzi ob, Jarur.a Lisowska. Dnia 2 grud 

nia żona moja posłała naszą 9-letnią córeczkę Jest to .nie pierwszy wypadek podobnego 
z kartkami dziecinnymi po 2 kg należącego traktowarua robotników tej dzielnicy przez 
nam się mięsa. Zamiast mięsa, dziewczynka właścicieli sklepu 49. Myślę, że tak'.e stosun 
przyni-Osła „ kawał kości 1 kilka okrawków. ki są niedopuszczalne I nie wątpię, że inter 
żona pobiegła zapytać, czy przypadkiem wencja ,,Głosu" odniesie pożądany skutek. 

W:i~dający ;:-Jęso n ie pomylił się. Usłyszała w B . M. 

'Pociąg 549 a przystanek w Bratoszewicach 
Szanowny Obywatelu Redak!;orze! 
W bieżącym roku został uruchomiony przy 

.;tanek kolejowy w Bratoszewkach, co przez 
okoliczny ch mieszkańców, a przede wszyst. 
kim prrez młodzie± szkolną zostało powitane 
z w '.elkim zadowoleniem. Ale gdy wszedł w 
życie zimowy rozkład jazdy, okazało się, że 
pociąg Nr 549, ktć.ry wychodzi z Głowna o 
godz. 19.27 nie przysta;e w Bratoszewi~ch. 
Jest to szczególnie niewygodne dlatego, że 
pociąg ten kursuje również w dni -świątecz... 

ne, kiedy nie ma pociągu 547, kursującego 
tylko w dni robocze. Codziennie około dwu­
d~iestu osób czeka daremnie na sł8cji, licząc 
na to, że pociąg stlę zatrzyma. 

Zwracam Slę za pośrednictwem „Głosu" 
z ogólnym apelem do PKP, by z.echci&ł przy 
wrócić przystanek w Bratoszewicach rów--' ~ ;. 
dla pociągu Nr 549. 

Wacław Janik 
uczeń 87.k o ły P r1.em:vslo „ ..!J 

i tkacz PZPW Nr 35 

Towary polskie wędrują w świat 
Ożywienie handlu z Dalekim W schodem 

Duński motorowiec „Mongolia" zabrał z re przesyłane IJyły dr"„fł pośrednią, to .ęyi„o:-.y 
Gdyni ·do portów Dalekiego Wschodu duży asor· z portów polskich płynęły do wielkich pwt<lw 
tyment produktów polskięgo przemysłu, Sjam węzłowych, jak Antwerpia lub Londyn i t.am 
otrzjma wkrótce zamówione gwoździe pol- ~ yły prz'.~łJ dow;vwnne na statki, {'lynące bez. 
skicj produkcji, Indie salmiak, a Hong - Kon!! P?śre~ni? na Daleki . Wsch6<I! r ·':l~cnc ożywia· 
dwannśrie ton polskich stożków do kapeluszy 1 ~e, .Jakie ~aznncza się w polskim i czeclw~lo­
wraz ze 117 tonami blachy cynkowej. Dotych wackim handlu z Dalekim Wschodem, lJOzwo­
czas do portów Dalekiego Wsr.hodu oilrhodziły illo na bezpośrednie przesyłanie towarów do 
z Pol ~ki iedyme nievd<>lki11 ilo~c>i town.r6w, l.:tó· t11go ,ooległe!!'O krajiL 
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Rosną siły pokoiu i demokracji 
- słabną siły imperializmu! 
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.. Na na 11kę nigdy me zapóźno". że zdanie 
to nie jest fraze&em, świadczy mm fakt za­
stosr'" •rn'a oo w praktyce w FZPW Nr 39 

Mniej wiece1 przed dwoma tygodniami 
klcwwnicz!rn św;etlicy nas7vch Zakładów. ob. 
Lorek w porozumien'u ze Związkami Zawo 
d0wvmi i Dyre1-cią Zakładów Z"~!'lan.!zow9.ła 
P"7V świetlicy fabrycznej kurs dla analiabe 
tów. 

- Prawr:lę mówlac - zaznacza ona - mia 
łam niemało kłoootu z sa:nym przekonan'.em 
roboh1.ikó1.v o slt1s"'1~.0Ś~ ich U<'.zęszczania na 
lckcie . ale nie ,żaluię te~o W{:ale, teraz, kie­
dy widzę że zachody moje daty pozytywne 
wynik;. 

C7y pozytywne? Należy przyz,nać, że tak. 
Ku·s - co prawda nieliczny. tylko ~iedem 
os6'1 - niemniej fałszywy wstyd, jaki opanQ 
wuł robDh1;ków, po usłys7eniu o or~an'.zowa 
nym k'l1r~le został przełamany. a to naiważ. 
nieisze Uczniowie na kursie to robotnicy w 
wieku od 40-50 lat. M·mo to nleu~tępliwi 
chcą się uczyć. Jedna z· nich. to ob. Stopczyk 
J'.)zefa (47 lat), przed dwudziestu pięciu laty 

·um'ała czytać i pi~ać (choć nigdy nie .zetknę 
ła się ze szkołą). Dziś wszystko zapomniała 
Naukę roz!)oczę}a na hOWQ i iuż po dwóch ty 
godniach trochę czyta j pisze. 

D"'Uga z kolc1 k ob. Kusiak Maria (49 lat) 
Pracuje już od czterec.h lat w PZPW Nr 39. 
S::ima zgłosiła .sią na kurs. Do szkoły nie 
uczęszczała nigdy, Mimo, że obecne warunki 
w dom.u nle układają się zbyt pomyślnie, 
~rosk„ o dwoie chorvch dzieci nie da.ie. ie~ 

. , , 
rozw1qzac trudności · komunikacyine Łodzi · 

bowiPm spokoju, ob. Kusiak nie rezygnuje z 
nauki. 

SłuchaC'lem kursu jest również je<len z 
młodzieżowców (24 lata). Kolega ten, któremu 
rata szkolne wypełniła ciężika i:m~ca, przy­
i:tąpił do nauki z wielką pilno~cią. Już po 
dW1,1tygodn'owym kursie daje sobie radę w pi 
saniu. Z cz)'taniem jest gorzej, ale i tym się 
niP 7.raża. 

Miłym i prostym podejściem wykładowca, 
ob. W'!kowski (ze Zw. Zaw.) zjednał sobie 
nieJie·'tlą gr-0madkę i praca obecnie układa 
się ja:k najlepiej, 

- Gromadka moja - mówi ob Witkowsk'. 
- przez okres trwania kursu (5 mies.) zdo-
bedzie podstawowe wiadomości z matematy 
ki. z wprawnego pisania i crytanja. Ę:urs nie 
bedzie się ograniczał tyl'ko do samyc.h lekcji 
oisan;a i r.zytan'a Jest w projekcie zrobienie 
również paru wypadów (raz w miesiącu) do 
'dna i teatru. Fundusz na ten cel otrzvmamv 

ze Zw. Zaw. Ob. W;.itkowski skarży się tylko, 
że 4 godziny w tygodniu to jednak -za mało, 
przvdało by się powi~kszyć wykłady jeszcze 
o 2 godziny, Na to, niestety, nie ma na razie 
rady. Aczkolw'.ek Dyrekcja naszych Zakła­
dów służy zawsze chętnie 1 radą i pomocą, 
nro<lukcja to jednak naiważndeisza rzecz. 
Uczący się l tak w jednym tyqodniu (ze 
wzgledu na 1m:ianowość pracy) są zwalniani 
na czas brania lekcji, co już stwarza wielkie 
kłonoty z zastępstwem. 

Tak to przy pooarciu Dyrekcji i naszych 
Zakładów jak i Zw. Zaw. zabraliśmy się do 
zwa1czania resztek analfabetyzmu wśród ro­
botników naszych Zakładów. by tym samym 
zyskać ś;v'.adomych pracowników, a im sa­
mam dać możność korzystania ze źródeł wie 
dą .i kulturv, jakimi są książka i gazeta. 

Korespondent fabrycznv „Głosu" 
z PZPW Nr 39 

1. M. 

w każdej miejscowości 
Rozwój akcji kulturalno oświatowe; na Dolnym S!ąsku 
Pod koniec grudnia odbętlzie się na terenie l by nie było nę. miejscu biblioteki i gdzieby 

całego D.olnego śląska wi~ka uroczystość . o ~ieszkańcy nie .mogli znale.U stale nqwej. książ· 
charal:terze kulturalno · oświatowym. W dnrn ki.. Równocześnie oobędą. się we wszystkich po­
tym zo~tanie uruchomione 168 bibliotek gmin- wiatach konferencje, mając11 na celu przeszko· 
nych. oraz 1.000 punktów bibliotecznych. Od lenie kierowników punktów bibliotecznych. 
tej chwili nie będzie na Dolnym śląsku więk· Na ten cel wya.sygnowa.ła Wrocławska WRN 
szee:o osiedla, zakładu vrzemvaloww.!o. lL.uia • DO 27.000 złotych na Wdv l>Owi&t. 

Plan roczny wykonany 
W dniu 10 grudnia, w godzinach popołud 

niowych Dyrekcja Przemysłu Wełnianego wy 
konała plan państwowy na rok 1948 w ilo­
ści 40 milionów metrów tkanin gotowych. 

Tym samym zobowiązanie podjęte w dniu 
1 Maja zostało wypełnione. 

Ponadto z okazlj Kongre;,u Zjednoczeniowe 
go Partii Rob0tniczych Qyrekcja Przemysłu 
Wełnianego zobowiązała się <Io końca rb. 
wykonać 2 mil. metrów tkanin ponad plan 
osiągając produkcję rac.tną 42 mil. metróV.: 
tkaniny gotowej_ 

• * * 
Zakłady Przemysłu Wełnianei?o na Zie-

miach Odzyskan:-rch nie· uozosta~ w tyle 
we współzawodnictwie o przedterminowe 
wykonanie planu produkcji, 

I tak PZPW N:r. 13 w OkoPku wykonały 
plan roczny .iuż w dniu 30 listopada, a 
PZPW Nr 17 w Złocieniu i PZPW Nr 18 
w Zielonej Górze osią,gnęły 100-procento. 
we wykonanie planu roezneiro "' dniu 7 
rrn1dnhł 194jł roku. 



Kronika m. Kutna 

KOMU WINSZUJEMY 
Wtorek, dnia 14 grudnia 1948 roku 
Dziś: Izydora 

-:o:-
WAŻNIEJSZE TELEFONY 

Pow. Kom. M. O. - 22 
Miejski Posterunek M. O. - 33 
Starostwo Powiatowe - 31 
Pow. Zakł. Ubezp. Wzajemn, ul. Na· 

rutowicza nr 20 - tel. 108 
Urząd Zdrowia - 9t 
Komunalna Kasa Oszczędności - 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) 89 
Szpital Powiatowy ·- 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 
Pogotow'ie Sanitarne PCK ~ 90 
Prezydium Pow. Rady Narod. - 102 
Zarząd Miasta Kutna - 30 
Straż Pożarna - 41 

GtOS l\UTNOWS~l 

Kutno otrzyma nowoczesny szpital 
W :sali lmnferencyjnej Starostwa Pawia dzeń, nie odpowiada swojemQ ~a<iatiiu i 1 żek oddziału położniczego, 50 łóżek oddz. 

towego w Kutnie, pod przewodnictwem nie zaspakaja potrzeb powiatu. Powiat ! gipękologicznego, 50 . łóżek oddz. dziecię­
wicestarusty Kwaśniewskiego Ludwika, kutnowski liczy bowiem oknło 1 Oil OOO I cęgo, 50 ló~ek oddz. zakażnego i 50 łóżek 
odbyło się w dniu 9 grudnia br. zebranie mieszkai~;)ÓW, wobec czego ilość 100 łó.lak 

1

! dla octdóału grużliczego. ~ddział grużli­
przedstawiciali partii, Powiatowej Rady szpitala ogólnego jest stanowcżo za mała. ezy wobec faktu tworzema r:a szcze~Ju 
Związków Zawodowych, Związku Leka- Projektuje się więc budowę szpitala na wojewódzkim szpitali i sanatoriów w miej 
rzy i społeczeństwa w sprawie budowy n•) 300 łóżek, co choć w części polepszy sy-1 scowościach specjalnie przystosowanych 
wego szpitala. tuację. do leczeni;1 gruźlicy, byłby oddziałem 

Istniejący szpital powiątowy, zbudowa- W nowo projektowanym szpitalu, łącz- przejś.ciowego leczenia gruźlicy. 
ny w rakli 1843

1 
ze względu na szczupłość nie ze staryi:n budynkiem znalazłoby :;ię: Sądzimy. że zarówno Ministerstwo 

porrtieszczeń i brak nowocze.snych urzą- l 1 OO łóżek oddziału chirurgicznego, 50 łó-. Zdrowia jak i Ministerstwo Odbudowy 
pośpieszą z pomocą w dziele rezbudowy 

Pod znaltiera Kongresu 
W zwil!zku ze zbliżają.cym się Dniem Kongrc 

8U Zjeduoczenia KlaHy RolJOt1\iczcj, Kutno od 
kilku dni przybrało wygląd odświętny. 

Wszystkie uudynki urlekm•owano flagami, 
wy~tawy sklepowe przy8trojono oz'ilrwienili , 
świeżą zieleniii, i portrfltan1i ewłowych cłzinl 1i­
czy ruchu robot.ni~Mgo. Licz11e transpare nt,~· 

·wykazują wyniki Czynu KongreRowego relJotni· 
ków i pracownil\ów zatrudmouych w zakłada('h i 
urzęcłaeh kutiiowskich. 

Wre -praca w Powiatov;-ym Zarządzie ZMP i 
K omrnd2iie SP, które zajmują ~ię (H'ganizowa· 

11iem sztafety 1\a terenie powiatu kutnowskie· 
go. ' 

W poniedziałek 13-go grudni::i, b. r. o godzinie 
16-ej sztafeta przybywa do Kutna. W dni!l 
tym uczestnicy sztafety i przedstawiciele ca· 
łogo społeczeństwa zbiernją, się na uroczystej 
akademii przedkongre11owej, która odbędzie się 
w sali kina „Polonia". 

We wtorek o godz. 9.30 na. sygnał radiowy, 
Rztafeta, wYTUSza z Placu 19-o stycznia, kieru­
ją.c się do Błonia pod Warszaw~. · 

'l'rasa S:/ltafoty przebiega przez Bedlno, Plec· 
ką. D~browę, Zduny i Łowicz. 

2 miliardy złotych kredytu dla rolnictwa 
na zakup nawozów sztucznych 

Ministerstwo Rolnictwa i Reform r..o. l-1 ła część - 450 miln. zł. rozdysponowana 
nych poleciło Bankowi Rolnemu otworzy(' będzie z chwilą wyczerpania pierwszej 
kredyty krótkoterminowe w wesokości partii kredytów. 
1.953.660.500 zł na zakup nawozów sztucz ?c:l'lstwowe Nieruchomości Ziemskie 

s~pitalnictwa na naszym zaniedbanym 
pod tym względem terenie, 

Zakoi1czenie 
"'"borów ~ll.linnvch do ZSCH 
W 111edził'IP. 12 b. m. zakończone został,v w 

powiecie kutnowsldm wybory do Zarzą.d ,)w 
Gminnych Zw. 8amoriorno«y Chlop8kiej. We 
wszy~tki<·h gmlnaah frekwencja wybo1·czn była 
ba "r]7n duża. 

W doin 10 grudr.la b. r. Barton .El.el', ~11.t 24, 
zamio~zka!y we w:oi Róż.an na pow. )pJ „ J :· .· , •C· 

go przPjPżdżajl!C przez !~u~no zatrzyma! ~ię w 
1188?,.Ylll mic:idc na kilka gorlziu i tu•,a,j w ro­
czekalui dworc•oAc,i skradł jednemu z podr(o.ż. 
nych walizk~. Z walizką tą szybko udał się na 
rynek, ahy ją, sprzeda6 wraz z za'lrartością. 
Rozczarował się jednak, gdy po otwarciu wa­
lizki stwierdY.il, że „11ajduje się w niej tylko 
koc i to mocno zuż?ty. ' 

Jeszcze bardz1e.l był Tat<koczony, gdy w tym 
momencie podszedł do niego milicjant i zaż.ą· 
d:3 do]mmentów. 

Pow. Zakład Elektryczny - 32 
Urząd Repatriacviny - 86 
Apteka „Pon Orłem" - JOR 
Waleotą A teki\ Nr tel. 7. 
Chacińska, Apteka Nr tel. 52. 

I 
nych dla wiosennej akcji sięwnej . Kredy- otrzymają w ramach ogólnej sumy kre­
ty te otworzone zostaną w najbliższym dytów o~rnło 913 miln. zł., Pai"1stwowe Za-

Na poster11nku MO Ba1·ton przyznnł si~ do 
kradzieży. 

---o---

Redakcj;i i Admini~tracja .,Głosu Kw 
tnowsk iego'' mieści się 'ł{ Kutnie pr;!:y 
ul. Narutowicza 1. tel. 217, 

czasie. kł~. dy Hodowli Roślin ok. 178 miln. zł. 
Z ogólnej sumy kredytów - 750 miln Poz0stałe sumy kredytÓ\V przyznane zo 

zł. przezna0zone zostało dla mało- i śred- stały Państwowym Zakładom Chowu Ko­
niorolnych chłopów - na zakup nawo- ni - w wysokości 65 miln. zł. i wyższym 
zów sztueznych. Pierwsza część tej sumy uczelniom rolniczym oraz zakładom nau­
w wysokości 300 miln. zł. rozprowadzona kowym, które otrzymają około 45 milio­
będzie już w najbliższym czasie. Pozcsta- nów złotych. 

Urnchomienie Łaźni Miejskiej 
W f,aźni Miejskiej w Kutnie zakończone zo· 

stały już wszystkie prace związane z remon­
tem lokalu ' i wstawieniem nowego kotła. 
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Przeprowadzane są obecnie ostatnie próby 
nowow-qJpntowan!'go kotla. Łaźnia Miejska bę­
dzie dostępna dla pqbliczności jqż w najbliż­
szych dniach. robotnika • 

I _chłopa Tania książka 
1,Alkohofowa wystawa" Zwiększenie czytelnictwa wśród mas 

µracujących to zasadniczy waru ... 
nek upowszechnienia kultury. Zależne 
jest ono od właściwego rozwiązania 
dwóch przede wszystkim spraw: ceny i 
kolportażu. Aby książka stała się w miesz 
kanlu robotnika, czy chłopa przedmiotem 
codziennego użytku musi być tania i łat­
wo dostępna, to znaczy sama musi docie­
rać do czytelnika dopóty przynajmniej, 
donóki czytanie nie przejdzie w .. nałóg" 
i dopóki czytelnik sam nie zacznie jej po­
szukiwać. 

Książka w Polsce była zawsze droga, 
Prywatni wydawcy kalkulowali na new­
ny zysk i brali pod uwaRę tylko o~ranirzo 
ny krąg czytelników. Nakłady były za­

. wstydzająco niskie. Najwybitniejsze utwo 
ry nie przekraczały zazwyczaj w iednvm 
wydaniu Hl tysięcy egzempJarzv. Ksiązka 
była prawie niedostępna nie tylko dla ro­
botnika i chłopa, ale i dla znaczne; i:zęści 
inteligencji pracującej. Zły stan czytel­
nictwa pogłębiał brak. sieci bibliotek pu~ 
blicznych, które równięż znajdo~aly się 
w rękach prywatnych właścicieli i vikla­
dane były tam, gdzię można bylo liczyć 
na zysk. 

Olbrzymie zaniedbania w dziedzinie 
czytelnictwa odrabia Polska Ludowa w 
rozmaity :;posób. O książkę dla robotni­
ków przede wszystkim starać się zaczęły 
związki zawodowe, które przyjęły na sie­
bie obowiązek zakładania' bibliotek w 
świetlicach robotniczych, w domach kul­
tury, w klubach fabrycznych itd. Abv ak­
cja upowszechniania książki miała charak 
ter skoordynowany i masowy - powoła­
ny został w mareu br. z inicjatywy. Prezy­
denta tow. B. Bierut? przy współudziale 
Rady Państwa - Komitet Upowszechn\a­
ni? Książki, który pracuie w myśl hasła: 
„Przez upowszechnienie dobrej ksiażl>:i. n' 
upowszechnienia kultury w narorlzie". 
Kill{ pracuje w trzech kierunkach: wyda 
je tanie książki o dużej wartości społecz­
nej i artystycznej: rozszerza sieć biblio­
teczną; upowszechnia czytelnictwo. T~nie 
książki wydawane są nrzv współudziale 
wszystkich wielkich spółdzielni i instvtu­
cji wydawniczych jak „I.<siążka", „Czytel- . 
nik", Państwowy Instytut Wydawnicz:v 
i t. d. 

Dotychczas wydano 12 tytułów w licz­
bie 22 tomów po 50 tysięcy egz. \rnżclv w 
cenie 100 zł. łącz.nie z kosztem przesyłki 
pocztowej. Stanowi to prawdziwą rewolu­
cję w cenie książek i udostępnia ~rcydzie~ 

la literatury szerokim war<>twom robotni- książkę wśród robotników i chłopów? 
ków i chłonów. Wydano takie utworv iak: KUK rozsvła książki w 40 proc. do bi­
Orkana "W Roztokach", Orzeszkowej bliotek, w 40 proe. dla rozd7iału "Połec7-
„Dziurdziowie" Sienkiewicza ',Krzyżacy" nego, za pom0cą preni1merat i 20 proc. do 
„W pustyni i w puszczy", Wiktora „Orka sprzedaży w księgamiach. 
na ugorze", Kraszewskiego „Stara Baśń". W nadchodzącym roku p<'lłożonv zoi;ta­
Gorkię,r.o „Matka.", A Beka „Szosa Woła- nie szczególny nacisk na rozwój sieci bi­
kołamska", W. Hugo „Nędznicy" i łnne bliotecznej, abv ksi1żka znalazła łatwv 

W roku przyszłym KUK wvda 30 stuzło dostęp do mieszkańrów mniejszvch miast 
towych książek. Nadto przystąpiono do i wsi. Od połowy stycznia nadchodzącego 
opracowania projektu organizacji centrali roku ma być czynnych 19 700 punktów. bi­
wydawnic;twa technicznego, ktora będ7ie bliotecznyci;l w całvm kraju, z czegQ 
realizować ustalony na 1949 roku plan 11.500 zorganizowanych przez. biblioteki 
ksitałcenia zawodowego w ramach sześcio gminne już istniejące i tworzone w ra· 
letniego . planu gospodarczego. Centrala ta n:ach planu inwestycyjnego, 8.100 - zor­
zaspokoi głód, odczuwany w zakresie wy- ganizowanych pr-.i1ez biblioteki powiatowe 
dawnictw technicznych. I i 1 OO - przez biblioteki publiczne na pe-

Jak upowszechnia się już obecnie tanią ryferiach miast wydzielonych . 

Czyn Kongresowy kolejarzy elektryków 
Stacja kolejowa w Kutnie posiada najnow­

sze ąrzą.dzenia elektryczne oraz pl.ę~ całk,owie.i e 
za.utomatyzowan,yoh nas.tawEie elektryoznych. 
Praca. ludzka ogrnnicza się tu tylko do kon· 
troli i konserwacji maszyn. Każda nastawnia 
posiada własne źródło prą.du, z którego korzy· 
sta w wypadku przerwy w dostawie prą.du z 
elektrowni miejskiej. 

no otrzymała ma$zynownię z motorem o ~ocy 
rnPS, prf!dnicą o dwóch napięciach 136V i 34V. 

Kolejarze - elektrycy godnie uczcili Zjedno· 
czcnie Klasy Robotniczej! 

OprÓl'Z pracy montażowej, praaownicy, 4.-go 
Od,lziału Elektrotechnicznego wykonali swo· 
je zobowi~zanie przedkongresowe, wykonywu­
j >~r <·al;v szc>rE'g robót nadprogramowych, m. 
in. ~tr:r.ałln kinunkowe, które zostały założo· 
ne 1111, linii tras teletechnicznych. 

Akcja zwąlczania klęski alkoholizmu odnosi 
pożf!dane skutki. Od dnia podniesienia cen wód· 
ki ilośó konsumowanej wódki zmniejszyła Bię 
w samym mieście Kutnie o 60 pro<lent, a. areszt 
policyjny, w którym zwykle co noc siadywało 
kilku pij'ak6w świeci prawie obecnie pustka­
mi. 

Dziwne nieco wydaje się okno wystawowe 
Spółdzielni Spożywców, Fabryki „Kraj" przy 
ul. Stalina całe udekorowane wyrobami P. 
M. S-u, podczaR gdy Spółdzielnia „Kraj sprze· 
daje nie tylko wódkę, ale i inne artykuły żyw­
·nościowe. 

W ROKU BIEŻ. POWSTANIE 
1600 NOWYCH BIBLIOTEK 

NA POMORZU 
W Prezydium Wojewódzkiej Rady !\ ~ 

·rodowej w Bydgoszczy odbyło się zebra­
nie, na którym omówiono zagadnienia, 
związa.ne z akcją rozszerzania punktów 
bibliotecznych. Na zebraniu m. in. posta( 
nawiano do dnia 19 bm. założyć na Pomo~ 
rzu 1600 bibliotek gminnych oraz znacz.; 
nie powiększyć liczbę k~ążek w bibliote• 
kach powi'1towych. 

Pieczę nad całością. sprawuje 4-ty Oddział 
Elelttrotechniczny, który dzieli się na. poszcze· 
gólne odcinki jak: telefoniczny, zabezpieczo· 
nia ruchu pociągów, obsługa. linii poza Ęut· 
nem i silnoprądowy. 

Dideń 10 i;n1dnia b. r. był wielkim dniem 
dla prMownik6w 4-go Oddziału Elęktrotech· 
nicznPgo. W dniu tym montel'zy 20·go Odcin­
ka ur11cllomili ostatni<t maszynownię źródło, 
prą.du na czwartej nastawni. 

Dn~zą. współzawodnictwa jest tu zawiadowcą 
~O go odeiu ka, tow. śmietana Aleksall<\er, pra· 
cnjący w sł\1żbie kolejowej ponad 30 lat. W rea liri b 
lizowiiaiu akr.ji współzawodnictwa pracy po· 'li una 
~iiid:i on <l11żę doświadczenie, które zdohv~ ~ ~· 
w!lrórl towarzys;r.y kolejarzy ze Związku R~-
<lzierl\iogo, gd1.ie w roku 1940 został odznaczo-

1 
:·::·:'l'G::łl ,_ 

ny zriszczyt nym tytułem przodow11ika pracy. • • ' - • .aU•W::W:Jil•ljjOl';l::O• 
M;:m:Yllownia ta według planu miała być odda 

na do użytku w roku 1949. W początku grudnia 
b. r. odbyło się zebrame Komitetu WRpółzawoJ­
nictwa Pracy Odcinka !30·go. Radzono, w jaki 

Skierniewice na cześć Kongresu 
sposób najgodniej n<'zcić zbliża,i~cy się Dzień W odpowiedzi na apeł górników Zabrze 
Zjednoczenia Klasy Robotniczei i wtedy pa· Wschód 0 zwiększenie wydajności pracy 
d.l:,v śmiałe słowa gmpy montażowej: 1,Do Dni2. K 
Kongresu Zjednoczeniowep;o uruchomimy ostat· na -~ześć ~ngresu Zjedno.czenio~ego 
nią. nieczynną. maszynownię! Pafil.v słowa pro· Partii R,obotmczycb członkowie Związku 
ste, kol<>jarskie, które szyl:)ko zamieniły się w Zawodowego Prae~wników Drogowych w 
czyn. I Skierniewicach wykonali szereg prac do-

Pię6 dni pracowala grupa tow. Teski Hen- datkowych. . ' 
ryka nad naprawą motom elektryl}Znego. G b t 'kó k ł 3 Dzielnie mu sekunrlowali tow. tow. U::bańskr rupa ro 0 m W V:Y ona a O procent 
Marian i Graska St~,nisław. Nie l<zekali aż ponad plan w zakresie wvrobów betono­
naflejdą. z Łodzi ~zęś<:i pntr7.phnP. do rernonrn w;ych Irina grupa roboti;iików i dro:!:ni­
Wta~11ym przemyRhm zdobyli na miejscu ko kow wykopała 100, ~~traw rowu odpły­
ni•'<'.7.n<' do remontu muteriały. wowego. Grupa drozmków wykonała re-

w pią.tE'k 10 grudnia br. o godz. 15-ej motor mant 1200 m. jezdni tłuczniowej. Grupa 
w~tnł po rnz picrw~z.v pus7.c:r.on.v w ruch. Pró· szoferów i mechaników zmontowała t uru 
ba wypadła. pomyślnie Dzięki temu •~11.eja Kut· chomiła parowóz kolejki wąskotorowej. 

Personel biurowo-techniczny obsadził 
drzewkami dragę państwową Nr 14 i wy­
konał zaległe prace biurowe. 

Robotnicy Fabryki Sklejek w Skiernie 
wicach pracowali w dniu 28 listopada br. 
na dwie zmiany i oddali cały swój zaro­
bek na budowę Wspólnego Domu. 
Członkowie Związku Zawodowego Do 

zorców Domowych zebrali 1.000 zł za kt1 
re zakupill cegiełki na Wspólny Dom 

W dniu 11 gru<inia br, członkowie Zw 
Zawodowego Pracowników Leśnych i 
Przen:iysłu D~zewnego .- robotnicy . tarta­
ku N1elubow1cza w Skierniewicach w Ucz 
bie 52 wykupili cegiełki na budowę Wspól 
nego Domu. -· 

--1 
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TEATlll" 
Państwowy Teatr Wo.Iska Polskieao 

ul. Jal'a<a 27 
Dziś o godzinie 19.15 pnedat.a. 

Nr. 34f 

Na tras: - ódź 

wie.nie Popularnej komedii czeskiej Jana 
Drdy pt. „Igraszki z diabłem". Ciekawa 
trełć, piękne melodie i tańce ~ .tu­
kę w reżyserii Leona Schillera widowi­
skiem pełnym uroku i opt~j w.i& 
ry w człowieka. Zeąpół . ~ 
Fijewska, ~yczkowska. Ba.rtoeiewłcz, Pucb 
niewska, S1rw~ Borowski, Błei:nacki, 
? l ; ·ws\1, De.iunowicz, Grabowslci, Kło­
sińsk i Kozłowski, Lubelskl, La:piński, Lo­
C. ·tio;:k·. ~cf'1r·1 c ie·•·ski O!"don, Staszewski, 
Wo.1ciechowski, Woźniak i słuchacze 
PWST. Opracowania mu2yczne Tomasza 
Kiesewettera i Władvsława Raczkowskie­
go, dekoracje i kostiumy projektu Otto 
Axera. Tańce w układzie Jadwigi Hrynie_ 
wickie.i. 

Sztafeta wrocławska opuszcza dzisiaj Łódź o godzinie 9.30 

Panstwowy Teatr Powszechny 
11 Listopada 21 1 

Codziennie o g-odzi.nie 19.15 doskonała I 
satyra I. Erenburga pt. „Lew na placu". 

Passeparto:it ważne. 

1 Teatr „OSA" TrauJnJtt.a 1 
(w sali „Syreny") 1 

Otwar!!ie sezonu 1948-9. Codziennie o J 
19.30, w iiiedziele · i świeta o 16 i 19.30 l 
cieszą.ca się wielkim rozgłosem komedia 
muzy czna Pt. „Ponvanie Sabinek". Udział 
biorą.: Józef We11:rz:vn, H. Gruszecka. B. ! 
Hal mirska, Z. J a.mrv. Z. Zarembianka, I 
W. Brzi~ziMki. J. Darski, J. Sciwiar- 1 
ski. H. ~zwaicer. Reżvseria: H. Gruszecka. i 
Dekora cje: J. Galewski. Kostiumy! J, M. ! 
Szancer. Przy fortepianach: Z. Wiehler 
i W. Svnder. Kasa snr.,.~-~o 1-;1,..•„ od 10 

Wczoraj cała 1 dziły się większe i muiejeze grupki pierwszyr,h 
:f,6df oczeki· · widzów, fkłaciając e się głównie z młodzeży, wy· 

/Wh%.lXt:htM wała od polud · glądającyeh z niecinpliwością pierwszych oz­
nia przybycia nak zbliżają.c<.'j się sztafety. Niestety, jak 
sztafety zdążą· tylko mnżna było sięgnąć okiem w kierunku 
ją.cej z Wrocła· I Placu Leonarda nic jeszcze o godz. 12,30 nie 
wie. z adre-1 wskazywało na to, 7<> sztafeta znajduje się 
sem hołdowni· już w granirach min °· "· · 
.czym n~ Kon· I WYJE2D2A'MY NA SPOTKANIE 
~es ZJednpocze: Podażamy ~zvbko w kierunku Pabianic. Po 
mowy artn • . · · k • · · Kl R b t . za Łodzią na ezos1e. spoty ·amy co raz czę~cie.1 

at;'Y Wo 0
.·
01 zmarzniętych przy drod ze chłopców z ZMP i 

czeJ w . arsza- S. P. oczekujących już na swe zmiany. Przed 
WJe. chłodnym wiatrem chronią. się pod czyimiś 

W POŁUDNIB 
NA ULICY 
PIOTRKOW­

SKIEJ 
Udekorowana 

ulica. Piotrkow· 
ska nadawała 
naszemu miastu 
wygląd nieco­

dzienny. 
Wzdłuż c11.0J-
ników groma-

pła~uzami, a dla rozgrzE-wki c7.ęsto przebiega· 
jl} swe odcinlri trasy lekkim truchcikiem. 

DOSTRZEGAMY PIERWSZE AUTA 
Niedaleko za Pabianicami dostrzegamy już 

zdaleka auta nd1>korowane czerwonymi chorą· 
giewkami, a więc widomy i nie omylny znak, 
że zbliża się sztafeta. Nim zdążyliśmy zakrę· 
cić minął już nas młody chłopak biegnący w 
as;vśde dwóeh kolegów powfowająr-.vch biało· 
czerwonymi chorągiewkami. Im bliżej Pabia­
nic tym zmiany odbywitją. się częstsze. Przed 
samym miastem, które tłumnie wyległo na tra 

rano r""' nr>erwy, tel. kasv 272-70. Tel. 
r iura 107-78. 
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-' • • " .. < t "h , b ed h t"'ks 011tatni !lwój mecz roz<.'gmła piłkarska dru· niepewnie w linia.eh obronnych oraz niedyspo· 
~fI~ra 5J':.Pa mh . Y_W~C 0
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0 Y'Y\· ~a~ I ży1rn. ł',KS- u w nirdziel~, mając za przcciwn11rn nowanie strzałowo w linii napadu. ŁKS dla od­

za~ych"~·1~d~~.v~·i~Dl~b:;,:;J.0~ ai~~Ótki. we- Ruc~ z Wfrlkirh . Hajduk._ ł,od~ianit> zakoń ; miany strzelał_ czę11to i to dość celnie. Najlep· 
sela i dożvnek Kompozycja muzvczna Wła I czyh l!ezon uzyskuJąc zwycięstwo z Ruchem w I !lzym okazał 111ę Patkolo, zdobywca trz~ch goa-
dvsł::i wa R::><':':k')Wf'1d~~,.; ( J'(„.,,imiPr„a Si- 8tosnnku 4: : 2 (3 : 1). li pod rz~d. Dobrego współpa:tnera posiadał .. o~ 
k I · · B b F" ki • k . w Barame. Reszta napastmków grała mzeJ ors r1ego. tance ar arv news t>J, o- Tym razem LKS wystap1ł bez Janeczka. Za· f 

8 , k' b k ł · ~ 
stium>' i dekoracje ~' -.~'-'~"'~ CcP,"ielskie- , 11tą.pił go z powodzeni~m Patkolo, a na skrzydle I _ o

1
rmy:

1 
~ zc~urtzyns 1 w ramce po aza się 

o-o ł K · b •1 . b . Ja mai cp~ze1 s rony. 
,.... . zagr.a opera mez. yt. pomy„ m1>, owiem zo- · W pierws~ej połowie prowadzenie dla gości 

Teatr Kameralny Domu !ołniena stał on n~';et zannemony podczas meczu na zdobywa Cieślik. LKS rewanżuje się przez Pat· 
ul. Daszyńskiego 84 Sołtye:>.ews iego. . kolę 3 bramkami, przy czym ostatnia była bar· 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15, sztuka . Gra na~gół była c.iekawa, prowadzona. w szyb dzo e~ektownie strze_lona. Po z~ianie stron g'.a 
T. Rattig-ana „Kadet Winslow". Udział bio kim tempie przez oba_ zespoły. Po ~ościach. po· przybiera na ostro~c~. Ruch dą.zy ~o ~zyska.ma 
re.: sv- „ :- • ~,-· P'-' "' · · · z~a~ by~o przem~cze_me . zbyt_ dług.1:1 sezonem goala, oo mu się udaJe ze strzału Cieślika. Koń­
Edward Dziewoński, Irena Horecka, Wan- p1łkarsk1m, nalezy im się tez zasłuzony odpo· eowy wynik dnia ustal.a I.ą.cz, strzelając 4 b:am 
da Jak11hińska Janusz Jaroń. Halina Ko- czyttek. I kę. Zawody prowadził dobrze ob. Szperhng. 
ssobudzlrn.And~:i!ei Łapicki, Adam Mikoła• Zespół Ruchu grał bez słabych punktów. I Publiczności 7 tysięcy. 

O liqę boh!iiershą 

sę sztafety, podłużny czarny futerał z a.dre· 
sem hołdowniczym, przejęły dziewezę ta. W 
Pabianicach witają sztafetę tłumy mieszkań· 
ców, wśród których na specjalną. uwagę zasł11 
gują. dzieci tze szkół, powiewają.ce nad swoimi 
główkami lasem czerwonych proporczyków. 

SKŁADANIE PODPISóW 
W ~ródmieściu, na. specjalnym zorganizowa• 

nym punkcie, sztafeta zatrzymuje się i przed· 
stawici<.'le społeczeństwa Pabianic składają 
swe podpisy na pergamrnie. Orkiestra gra 
Międzynarodówkę, następują. krótkie przem6· 
wienia i sztafeta podąża dalej. 

TEMPO NIEKIEDY „REKORDOWE'' 
Biegną. same dziewczęta w asyście dwóch 

chłopców z chorągiewkami o barwach państwo 
wych. Kr6tkie stosunkowo odcinki, pokrywa­
ją. w doskonałej formie i w tempie niekiedy 
„rekordowym''. Za mia~tem odcinki są. już 
znacznie dłuższe i obsadzan·e przez płe6 brzyd 
ką. 

SZTAFETĘ PRZEJMUJĄ ŁODZIANIE 
Aż do tak zwanego Mał<'go Skrętu adres 

hołdownirzy niesie młodzież p:i bianicka zrze· 
szona w ZMP. Od Małego f!krętu jako J,llerw· 
szy łodzianin poniósł per gam i n „zetempowiec'' 
Skąpski Luejan, później do sztafety przyłę.­
czyło się wojsko, a od Pla~u Leonn.rda w szta 
fecie biegła znów młonzież z ZMP. 

NA PLACU WOLNOśCI O 40 MINUT WCZE 
śNIEJ 

Zbyt szybkie tempo sztafety popsuło szyld 
organizatorom w Lodzi. Ogólnie spodziewano 
się je.i przyhycia na Plac Wolności około 14.30 
tymrzasem o godz. 13.50 sztafeta była już na 
mecie, hijąc tym samym wszystkie papierowe 
obliczenia organizatorów. .Ta ko ostatni biegli 
przodownica pracy z P. Z. P. B. Nr. 1 Gał 
czyńska, oraz Kozłowl'ki i Pchełka z ZMP. 
Adres hołdowniczy z rąk ich odebrał Prezy· 
dent Miasta tow. E. Stawiński w asyście wo· 
i""·ot1v R•vmn.nka i I Sekretarza M. K. PPR 
tow. Dworakowskiego. 

DZISIAJ START DO RAWY 
KIEJ 

MAZOWIEO-

Dzisio.j o godz. fl.30 rano na sygnał radiowy 
sztafeta wyruszy w dalszą drogę w kierunku 
Rawy Mazowieekie:i . 

. iewski i Konstantv Pą.gowski. Reżyseria 
Erwina Axera. Dekorac.ie i kostiumy Wła­
dysława Daszewskiego. Kasa czyn.na od 11 
do 13 i od 15 Tel. 123-02. 

Dnia 13. 15 i 17 bm. 
Dziś D'!'Zedstawienifl Z?mknięte dla sUÓl. 

P1>i::Sc-p ~ rtout n.ie ważne. 
:Wł6kilfafz" - Gwardia (Rzeszów) 14: 2 

Dnia 14. :l 6 i 18 bm. 
Dzi~ o P.'odz.i-r.iP. :l.9.1 I) ~tnka T. Ra.ttiga­

na .. KADET WINSI..OW". Ra.sa czynna. od 
11 do 13 i od 15, tel. 123-02. 

Teatr Kom"'cm l\luzycznei .,LUTNIA" . 
Piotrkowska 24!ł 

Dziś i codziennie o godz. 19.15 „Piękna 
.He1ena" opera komiczna w 3 aktach J. 
Offenb~ch'l. Biletv wcześniei do na.bycia w 
:i':wia'.':ku A rtvstów Plastvków, ul. Piotr­
kowska 102. a od godziny 17 w kasie tea· 
tn1 • w 1' 1 edzielę kasa teatru czynna od go­
dzinv 11 

A 
ADRIA - „Zygmunt Kłosowski" 

godz. 16, 18. 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieży 

BALTYK - „Ostatnia .noc" 
godz. 17, 19, 21. w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży od lat 16 
codziennie zmiana programu 

BAJKA -- .. Czerwony krawat" 
godz. 18, 20. w niedz. 16 
film dozwolonv dla młodzieży 

r1nYNIA - „PrJgram aktualności kraj. 
i zagr. Nr 42" 
film t:czwolon'' dla :rnłodz~e7.v 

POLONIA - .,Urwis Gawroche" 
godz. 17, 19. 21, w niedz. 15 

HEL (dla młodzieży) - ,,Młodzi id~" 
~odz. 16. 18, 20, w niedz. 14 

Wczorajsze spotkanie rozegrane o wejście szeroko wyprowadzane ciosy, czy brak oby. 
do lig'. pięściarskieJ pomiędzy wicemistJrzem cta ringowego, lecz coś o wiele gorszego -
naszego okręgu Wł. K, S. „Włókniarz", a rze nieczysty sposób wal!ki, którego sympatyczni 
szowską „Gwardią" zakończyło się wysokim nasi goście muszą się jak najszybciej pozbyć 
i w pełni zasłużonym zwyci~twem gospoda- jeżeli chcą odegrać peWT!1ą rolę w sporcie. 
rzy 14:2 Boks nie polega na biciu grową. W ten sp0-

Mistrz Rzeszowlł, który tym razem zdecy- sób można tyltko uczynić niezdolnym do wal 
dowal s!ę na wizytę w Łodzi nie jest na ca- ki przeciwnika. ale nigdy nie wygrać z nim. 
zie zespołem któryby mó§(ł pretendować o Mamy wrażenie, że gdyby- wczoraj sędzia 
miejsce nawet w drugiej lidze, nie mówiąc r inqowy kapitan Neuding nie przeoczył tego 
już o pierwsze). Na konto jej plusów może- faulu u Dobrosielskiego - wynik spotkania 
my zanotować tylko to, że ma pełną ósemkę mó1tłby być 16:0! • 
co nie często zctarza się innym sekciom Powróćmy teraz do walk. 
·i że chłopcy P'•S.adają na ogól niezłe warun- W wadze muszej Kargier (Włókn'.arz) wal 

I ki fizyczne oraz dużo ambicji. Na wyróżn:e. cząc w zwolnionym tempie zwyciężył przez 
, nie poza Dobrosie1slum, który pokazał naj- , techniczne k. o. w drugie• rundzie słabszego 
więcej nerwu do walki właściwie nikt nie za dużo Jabłońskiegn <Gwardia) mając go w 
sługiwał. Najw;ększą wa· ą gości nie były zbyt drug:m starciu dwukrotnie na deskach do 8. 

Atleci mieli komplet na widowni 
Łódzki Okręgowy Związek Atletyczny urzą­

dził z racji Kongre;;u Zjednoczeniowego zawody 
towarzyskie. 

Oto wyniki: w wadze muszej: Bednarek 
(Gwardia) zwyciężył na łopatki w 3 minucie 
Stasiaka (Włókniarz). Adamczewski (Gwardia) 
uległ przez złamanie mostku Plewińskiemu 
(Włókniarz), w wadze koguciej Lazarski (Gwar 
dia) wygrał tylnym przerzutem w 9 minucie z 
Balwiekim (Włókniarz), w wadze piórkowej 
Ignaszewski (Gwardia) zwyciężył na punkty 

3 : 1 Motylskiego (Włókniarz), w wadze lek­
kiej Jaszczak (LKS) uległ Rosiakowi (Gwar· 
die.) tylnym suplesem w 7 minucie, w półśred· 
DJeJ Kubat J. (I.KS) wygrał na punkty z 
Kawałem (Gwardia), w średniej Lenard (Gwar 
dia) zwyciężył przerzutem przez hiodro w 5 
minucie Rnbata M. (LKS), w ciężkiej Olejni· 
cżak (LKS) pokonał na punkty 3 : 1 Mielczar· 
ka) (Włókniarz. 

Zainteresowanie zapasami było do§ć duże. 

MUZA - „Przyg-oda na wakacjach" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 
fi~J'Yl „ - -··M1 ~"" d\~. młoc1·' ·-··. Kłodos jeszcze zwycięża! 

P'fłZEDV''10E;NIE - .. t-g-o Maja 1948 ro- • • • Mistrzostwa lodzi w siatkówce 
ku w Moskwie" ••. Białoruś w tańcu I Zryw rem1su1e z •P aławagaem•• 8:8 
film dowrnlony dla młodzieży. Mistrz okręgu łódzkiego Zryw walczył 
i pieśni" wcrora.j o wejśc•e do liF. bokserskiej we 
godz. 18. 20. w nk~z.}6 Wrocławiu z tutejszym •• ~afawag1em". 

ROBOTNIK - .. '1'chorz • Me~ zakończyt slę wynikiem remisowył!l 
godz. 16.30. 18.30, 20.30, !f .ruedz. 14.30 8:8. Punkty dla ZryWU zdobyli': Czarnecki. 
film domrolonv dla mło,~z1ezy Kiłewski. TabOrel< i Kłodas. 

R()MA - „Stalowe ,serca Ła.wnicza.k (Zryw) przegrał ze Sztolcem w 
irodz. 18, 20, w niedz. 16 I rundzie przez k. o. Kłodas zaś zwyr:i~ż.l'ł 
film dozwolony dla mło~etv.„ Krzemienia przez k. o. techniczne. 

It"EKORD - „Zakazane piosenki --0---
godz. 18.30, 20.30, w nie<!z. 16.30 
film dozwolony dla młodziefy 

STYLOWY - „Dzieci ulicy" 
Widzew - PTC 2:2 

Rozgrywki siatkówki męskiej i żeńskiej we· 
szły w fazę drugiej randy. W konkurencji mę· 
skiej AZS pokonał TUR 2 : 1, tak iż kto zaj­
mie pierwszą lokatę zadecyduje trzeci mecz 
tych zespołów. W konkurenc,ji żeńskiej bezkon­
]}urencyjnym zespołem jest RKS. 

Oto ostatnie wyniki: siatkówka żeńska: RKS 
- Włókniarz 2 : Q (5 : 8, 15 : 1), HKS 
TUR 2 : O, (15 : 7, 15 : 9), RKS-Zryw 2 :O 
walkower, TUR - Włókniarz 2 : O, (15 : 6, 
15 : 5). 

godz. 16.30. 18.30. 20.::\0. w nłedz. 14.:m 
film dozwolonv dla młodzieży od lat 16 

~WIT - .. Jasne łany" 

W Pabianicach odbył się towarzyski mecz pil 
karski pomiędzy tamtejszym PTC, a Widzewem Siatkówka męska: AZS - Włókniarz 2 : O 

godz. 18. 20. w niedr. 16 
Uzyskano wynik remisowy 2 : 2 (1 : 1 ). G'()· (15 : 10, 15 : 11), 

spoda.rze wyatąpili w pełnym składzie. zaś ło· J 

W wadze koguciej Matecki (Włókniarz) 
wygrał na punkty z Pucem (Gwardia). Rze­
szowianin. typowy kandydat na „punczera" 
jakkolwiek posiada s1lny cios to jednak nie 
jest on groźny, gdyż za bardzo go sygnallzu 
ie i wyprowadza za szeroko. Matecki poczuł 
kilka razy siłę swego przeciwnika, to też wal 
czy! trochę za boiaźliwie. 

W wadze piórkowej Stanikowski (Włók­
niarz) przegrał przez techniczne k. o. w dru 
gim starciu z Dobros1elskim (Gwardia). Sta 
nikowski odrazu wdał się w bijatykę zapo­
minając zupełnie o kontrze. Skutek był taki, 
że idący do przodu głowri Dobrosielski roz.. 
ciął brew ,,Murzynkowi" wskutek czego sę­
dzia przerwał walkę w drugim starciu. W 
pierwszym starciu Stanikowski po ciosie 'l 

prawej w szczękę znalazJ: s.1ę do 4 na deskacb 
W wadze lekkiej Kawczyński (Włókniarz) 

miał bardzo odpornego przeciwnika. Fordel~ 
też ufny w swój cios szyhko się iednak r.<>­
rientował w sytuacji Animusz odebrały mto 
,,dyszle" łodzianina które już w pierwszym 
starciu znalazły kilka razy drogę do jego żo 
lądka. W drugim starciu po jednej z kontr 
Kawczyńskie90 'Fordela s.iadł na moment na 
deskach. W drugirr starciu rzeszowianin byl 
dwa razy na deskach i otrzymał ostrzeżenie 
7a nieczystą walkę. Walkę wygrał przekony-
wuiąco na punkt:v Kawczyński. 

W wadze półśredn'e.i Kaz:imierczak (Włó.. 
kniarz) wypunktował pomimo napomnienda w 
II rundzie niezłego Fabiso;ewskiego (Gwardia). 
który jak i on rozporząd 7ał silnym ciosem, 
ale nie tak skutecznvm. Werdykt ten publl 
czność przyjęł:i długotrwałym protestem. 

W wadze średniej Trzęsowsk1 (Włókniarz 
„vygrał przez techniczne k o w II starciu 1 

Kościołk'em (Gwardia\ . Walk.a bez hi storii. 
W wadze półciężkiej niższy o głowę Kuba­

siewiecz (Włókniarz) zwyciężył tyczkowatego 
Motykę (Gwardia) przez techniczne k o. w 
trzecim starciu Gdyby Kubasiewicz pa.miętal 
o żołądku walkę mógłby wygrać wcześniei. 

W wadze ciężkiej Jaskół.<t (Włókniarz) ie. 
dną udaną kontra zmusił do rezygnacji z wa ' 
ld jeszcze w r rundzie Borka (Gwardia) odno. 
sząc tym samym piąte zwycięstwo przez te­
chniczne k. o. 

Przed meczem rozegrano dwa finały „P1erw 
szego. Kroku Bokserskiego". w których w wa­
dze piórkowej Kosiński (Szkoła Poligraficzna) 
wypunktował po żywej walce Pastusiaka 
<ŁKS). a w wadze lekkip1 Jędrzejcz:ik (Włó­
kniarz) zwyciężył przez techniczne k. o, w 
ITT rundzie Jaszczyka (Metalowiec). 

film nic11 "7.'.VO!onv dla młodziehr (łzianie z liczną. rezerw'ł- 1 D-034529 
W wadze półśredniej tytuł mistrzowski zdo. 

tbył W. O. Rvbiński <Tramwajarz) -


